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Coraz bliżej Madrytu! 


Paryż, 21. 10. (PAT). Korespondent Ha. 
vasa z frontu pod Illescas donosi; wczoraj 
około godz. 9-tej z rana 5 batalionów wojsk 
rządowych wyruszyło z miasteczką Ugena 
(odległego o 4 klm. od Illescas) do ataku na 
kielumne czołową powstańców, Wywiązała 
się zażarta strzelanina, Około południa za- 
panował spokój. O godz. 14.30 oddział rzą- 
dowy znowu rozpoczął szturm, walką na 
bagnety trwała do g. 16.30, po czym rządow 
cy cofnęli się, porzucając 150 poległych. Ko 
lumna. powstańcza pod wodzą Barrona sko- 
rzvstała z tego i posunęła się nieco naprzód 
talk. iż jest obeenie w odległości 30 klm. od 
Madrytu. Na lewvm skrzydle wojska gen. 
Varela posunęły sio wczoraj o 3 klm, w kle- 
runku Brunette. Gen. Varela udał się wczo- 
raj do Salamanki na naradę z gen. Franco 
i Mola, i wieczorem powrócił do Illescas. Jak 
mówią, gen. Franco dał rozkaz przejścia do 
generalnej ofenzywy. 


Po zdobyciu lllescas 


Sevilla, 21. 10. (PAT). Komunikat radio- 
wy z godz” 13.30 podaje m. in., że grupa 
gen. Varela wkroczyła do Illescas (domosiliś 
my już o tym wczoraj — Przyp. Red.). Ko- 
munikacja telefoniczna z Madrytem nie zo- 
stała przerwana i gen. Varela osobiście połą 
czył się z premierem Largo Caballero w Ma- 


drycie, by mu zakomunikować o zajęciu mia 
sta przez powstańców, W czasie walk o Rob 
ledo i Chavale wojska rządowe straciły 320 
zabitych. Powstańcy zajęli miejscowość 
Torrox w pobliżu Malagi. 


Aresztowania kobiet w Madrycie 


Tenerifa, 21. 10. (PAT). Radiowy komu. 
nikat powstańczy donosi, że jakoby w Ma. 
drycie aresztowano około 1000 kobiet, jako 
zakładniczki. Do Malagi wyslano instrukcję, 
aby zapasy sprzętu wojennego przewieziono 
do Kartageny. 

Tenerifa, 21, 10, (PAT.) Radio powstańcze 
donosi, że gen. Franco zapowiedział pa zdoby- 
ciu Madrytu ofensywę na Katałonię tak. aby 
jak mówił, ani jedna piędź ziemi hiszpańskiej 
nie została pod władzą marksistów, 


Largo Caballero chory? 


Berlin, 21. 10, (PAT,) Donoszą z Burgos, 
że jakoby przejęto tam rozmowę pomiędzy 
Madrytem a Barceloną, z której wynika, że 
premier Largo Caballero jest chory, Zastępuje 
go minister Prieto, który chce ewakuować Ma- 
dryt j przenieść rząd do Barcelony. 

W czasie rozmowy, jaka odbyła się między 
prezydentem Azaną a Companysem, ten ostat- 
ni oświadczyć miał podobno, że Katalonia wal- 
czy jedynie o swą niepodległość, 


Zwycięskie operacje powstańców w Aragonii 


Burgos, 21. 10. (PAT). Ze źródeł junty 
powstańczej donoszą: Obecnie operacje w 


cy zdobyli górę Susquiza, która panuje nad 
szosą i linią kolei z Mondragosi do Cibar. 


Aragonii budzą duże zainteresowanie. Od pa-i Wojska rządowe cofnęły się o 8 klm. 


ru dni wojska narodowe wypierają milicję 
katalońską z gór na zachód od Saragossy, Dn. 
21 bm. oddzialy gen. Mola zajęły łańcuch gór- 
eki Alentisque, mający poważne znaczenie 
ślrategiczne. Na froncie biskajskim narodow- 


Układy o poddanie Bilbao 


Sevilla, 21. 10. (PAT), Gen. Queipo de 
Llano w przemówieniu przez radio w dn. 20 
bm. wieczorem oświadczył: Zajęcie całej 


pe. alan ada = 
Pogłoski o dużych zmianach 


na polskich placówkach dyplomatycznych 


Warszawa, 21. 10. (Tel.). Od dłuższego 
czasu w tut. kołach politycznych krążą po- 
głoski o dużych zmianach, jakie zajść mają 
wkrótce na polskich placówkach dyploma- 
tycznych. Pogłoski znalazły również odgłos 
i na lamach prasy, Nadal krąży uporczywie 
wersja o mającej nastąpić zmianie na naszej 
placówce dyplomatycznej w Berlinie z czym 
łączy się przyjazd do Warszawy ambasado- 
ra Lipskiego. Jako ewentualnego następcę 
wymienia się b. wieemin, rolnictwa i re- 
farm rolnych, Raczyńskiego. 

Jak już donosilismy, poseł polski w To- 
kio Mościcki został odwołany. Jako jego 
nastepce wymienia się posła polskiego w Bu 
kareszcie Arciszewskiego, którego miejsce 
zajał Gawroński, poseł R. P. w Wiedniu. 

Odwolany poseł polski w Tokio Mościcki 
Ma zostać szefem protokołu dyplomatyczne 
go w centrali MSZ. na miejsce Romera, któ- 
ry ma hvć mianowany posłem R. P. w Ho- 
DTS 7 ERY") 


Wyniki wyborów w Norwegii 


Wzrost obu skrajnych skrzydeł: 
sOejalistów i konserwatystów, 
sle. 21 10, (PAT.) Wedlug dotychczaso- 
wych urzędowych danych, socjaliści: zdobyli 
71 mandatów do Stortingu, (mieli poprzednio 
60. konserwatyści — 36 (poprzednio 30), libe- 
ralewie - 23 (poprzednio 24), agrariusze — 18 


landii. Dotychczasowy szeł gabinetu Mini- 
stra, Łubieński, ma być mianowany komisa 
rzem generalnym R. P. w Gdańsku na miej- 
sce Min. Papego, który ma objąć placówkę 
dyplomatyczną w Wiedniu. 

Dotychczasowy poseł R. P. w Holandii 
Babiński ma być mianowany posłem R. P. 
w Ameryce Południowej ma miejsce Mazur- 
kiewicza, który, jak wiadomo, bawi obecnie 
w Warszawie i nie powróci na swoje dawne 
stanowisko. Według zapewnień zmiany te 
mają nastąpić już ną początku listopada br. 


Asturii jest kwestią kilku dni, Toczą się ukla 
dy o kapitulację Bilbao bez walki, jednak 
„czerwoni“ sprzeciwiają sie temu projektowi. 


Guinea hiszpańska 
w rękach powstańców 


Tenerifa, 21. 10, (PAT). Radio powstań: 
cze donosi, że powstańey owładnęli kolonię 
Guinea hiszpańska (Rio Muni) na zachodnim 
wybrzeżu Afryki. Gubernatora, mianowanego 
przez rząd madrycki wypędzono ze stolicy 
Bata, a tymczasowy Zarzad prowincji utwo- 
rzono na wyspie Fernando Po w Zatoce Giwi- 
nejskiej. 


Kraków, czwartek, dnia 22 października 1936 r. 
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Budapeszt, 21, 10, PAT.) Wczoraj odbylo 
się otwarcie jesiennej sesji parlamentu Obie 
izby ustawodawcze owacyjnie powitały nowy 
rząd Daranyjego, Pierwsze posiedzenie izbx 
posłów poświęcone było uczczeniu pamięci 
zmarlego premiera Gómbósa, Przewodniczący 
izby Sztanysyvzky w podniosłym przemówienim 
wskazał na wielkie zasługi zmarłego premie. 
ra oraz zapowiedział zgłoszenie wniosków, qo- 
tvczących projektów trwalego uczczenia pa- 
mięci Gómbósa, Przemowienia tego wysłuchali 
posłowie stojąc, Na posiedzeniu izby wyższej 
nezcił przemówieniem pamięć Gómbósa prze- 
wodniczący izby Szechenyi, Po zarzadzonej na 
znak żałoby przerwie premier Daranyi zapo- 


wiedział na czwartek wygłoszenie mowy pro- 
gramowrej nowego rządu w izhie wyższej, 
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Francja proponuje Belgii gwarancję grani 


za cenę niezawierania układu z Niemcami 


Londyn, 21, 10, (PAT.) „Daily Telegraph“ 
donos o ofercje uczynłonej Belgli przez Fran- 
cję, Według informacyj angielskiego dziennika, 
pochodzących od niewymienionego francuskie- 
go korespondenta z Paryża, którym jest praw- 
dopodotmie Pertinax, min, Delbos zakomuniko- 


się przedmiotem poufnej wymiany  informacyj 


pomiędzy Belgią a Niemcami, 


Flamandowie nadal w opozycji 


Bruksela, 21. 10. (PAT), Obrady grupy na 


wał wczoraj wieczorem ambasadorowi belgij- | cjonalistów flamandzkich wykazały, że mowa 


skiemu, iż Francja gotowa jest zgodzić się aby 
Belgia w przyszłości miała gwarancję przeciw- 
ko atakowi bez obowiązku udzielenia ze swej 
strony gwarancji, że przyjdzie z pomocą innym 
mocarstwom, Delbos podkreślić mial jednak. że 
o ile Belgia otrzymać ma obietnicę współpracy 
armii francuskiej na terenie Belgii, Bruksela 
zobowiązać się musi, że nie będzie prowadzić 


królewska nie zdołała zjednać ich. dla pro- 
gramu powiekszenia sił zbrojnych. Wpraw- 
dzie wyrażają oni radość z powodu ostatniej 
deklaracji króla, ale nie uważają kwestii sił 
zbrojnych za najpilniejsza, a poza tym odma- 
wiają zarówno rządowi, jak i dowództwu woj 
skowemu tak niezbędnego autorytetu moral- 
nego. Dwaj deputowani-nacjonaliści flamandz 


rokowań o podobny traktat z Niemcami, Fran- | cy mają złożyć interpelację w sprawie polity- 
cja pragnie uniknąć, aby szczegóły współpracy | ki międzynarodowej oraz w sprawie zapowie 


wojskowej francusko-belgijskiej 


mogły stać ' dzianej walki z nacjonalistami flamandzkimi. 


Paryż, 21, 10, (PAT) W miarę zbliżania 
się obrad kongresu partij radykalnej w kołach 
politycznych coraz bardziej utrwala się prze- 
konanie, iż, kongres nie weźmie na Siebie od- 
powiedzialności za ewentualne obalenie rządu 
i rozbicie Frontu Ludowego. Wskazują na to 
coraz wyraźniej oświadczenia, czy to ministra 
stanu Chautemps, czy. też dep. Campichi oraz 
ostatnie przemówienie ministra handlu Bastida, 
który oświadczył wyraźnie w przemówieniu 
radiowym, iż kongres partii radykalnej nie 
może zmieniać woli, wyrażonej w powszechnym 
głosowaniu. Radykałowie ze względu na swe 


zasady, przeciwni są wszelkim kryzysom, które : 


r e i e 
W Gdańsku z kolei represje 
przeciw partii niemiecko-narodowej 
Warszawa, 21, 10. (Telef) Agencja Press »0-narodowy poseł Gamm, który był kilkakrot 


donosi z Gdańska: Po rozwiązaniu partii socja* 
listycznej i masowych aresztowaniach jej człon 
ków represje hitlerowskich władz  senackich 
skierowane zostały przeciwko przywódcom 
stronnictwa niemiecko narodowego. Jednemu z 
kierowników tej partii adwokatowi Weisemu 
oświadczył po zwolnieniu z więzienia przedsta- 


nie aresztowany, obecnie pod wpływem terroru 
wykreślił się z listy członków stronnictwa opo 
zycyjnego į wstąpił do partij hitlerowskiej w 
Gdańsku, Trzeci przywódca partii niemiecko- 
narodowej dr, Blavier jest od kilku dni uwię- 
ziony i trzymany w areszcie ochrounym, Stron 
nictwo Ntemiecko-Narodowe w Gdańsku zna- 


wiciel senatu, że o ile opuści na stałe teryto- |lazło się w ten sposób właściwie bez kierowni- 


rium Wolnego Miasta. 


będzie mógł udać się |ctwa, Pewną zwartość organizacyjną zachowa 


bezpiecznie do Niemice. dokąd przy tym wzbraą ļfo dotychczas jeszcze Centrum, którego zebra- 


(poprzednio 23). chrześcijańsko-spoieczni — g|niano mu wyjazdu, Sterroryzowany adwokat |nia są jednakże systematycznie rozbijane przez 


(poprzednio 4). 


| wyjeżdża do Niemiec, Inny przywódca niemiec | bojówki hitlerowskie. 


kdyłatwie nie M Frontu Ludowont" 


mogłyby zaniącić spokój w kraju. Wszelkie 
zmiany w dziedzinie politycznej — oświadczył 
min, Bastid — doprowadziłyby w chwili obec- 
nej do nowych wyborów, Nic nie pozwala przy- 
puszczać, iż z głosowania w obecnych warun- 
kach wyłoniłaby się większość, która mogła- 
by spokojnie pracować, 


ten. Sosnkowski i Berbecki 
generałami broni 


Warszawa, 21. 10. (Tel,) Prasa donosi, że 
|w dniu 11 listopada poza nominacją gen, Ry- 
| dza- Śmigłego marszałkiem, zostaną mianowani 
generałami broni inspektorowie armii gen, 
Sosnkowski i gen, Berbecki, 

(W chwili obecnej w czynnej służbie armia 
polska nie posiadała żadnego generała broni, 
Generułami broni w stanie spoczynku są gen, 
gen. Haller, Dowbór-Muśnickj i Szeptycki, — 
Przyp. Red.) 


jUkład handlowy 


polsko-rumuński 


Bukareszt, 21. 10. (PAT). W dniu dzisiej. 
szym poseł Arciszewski parafował układ han 
dlowy z Rumunią na przeciąg jednego roku. 
Obie strony przyznały sobie wzajemnie sze- 
rokie konivngenty. Układ przewiduje utwo- 
rzenie stalych delegacyj w Warszawie i Bu- 


kareszcie dla nadzoru nad iego fuvkejonowa- 


niem. 
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jaka jest treść noty włoskiej|Ulgi podatkowe dla przedsiębiorstw 
wprowadzających inwestycje 


w Sprawie Lokarna? 


Lokarna, niż ostatnia nota niemiecka, Pod- 
kreślają (eż tutaj, iż nota włoska doręczona 
zostala ambasadorowi brytyjskiemu w Rzy. 
mie w przeddzień wyjazdu min. Ciano do 
Berlina. przez co Włochy zadokumentować 
chciały swoją calkowitą niezależność od Rze 
szy. 


Warszawa, 21. 10. (Tel). Dziś ©kolo 
godz. 18 rozpoczęło się posiedzenie Komite- 
tu Ekonomicznego Ministrów pod przewod- 
nictwem wicepremiera Kwiatkowskiego. Po- 
siedzenie to poświęcone było przede wszyst- 
kim sytuacji, związanej z kształtowaniem 


Londyn, 21. 10. (PAT). Treść doręczonej 
w niedzielę wieczorem ambasadorowi Dry- 
kyjdkiemu w Rzymie noty włoskiej w spra- 
wie konferencji lokarneńskiej, utrzymy wa- 
na jest na razie w tajemnicy. Z tego co na 
temat tej noty przeniknęło dotychczas do 
prasy, wynika, iż Mussolini sugeruje utrzy- 
manie nowego Lokarna na tych samych za- 
sadach, które były podstawa dawnego Lo-| 
karna, a mianowicie, aby W. Brytania i| 
Włochy występowały tylko w roli gwaran-| 
tów, nie żądając w zamian dla sicbie żad- 
nych gwasancyj. Mimo, iż sugestie włoskiej D pagin, 2f. 10. (PAT). Woóraj w godai. 
e pokrywają się z pogladami rzadu bry- nach popołudniowych odbyła się zebranie 
tyjskiego, to jednak nota rzymska uważana |, pesywónców fartir=tahcy RE ka oia 

F RA k 3 | prz $ sy Rzeszy. awiano 
jest za bardziej pomyślną dla szans nowego meng Sp ogónihówede i Tpóder. 

poo > A 

czych, m, in. sprawę obchodu 10-lecia berliń- 
skiego okręgu partyjnego. stworzonego przez 
dr. Goebbelsa, dalej wysłuchano szeregu prze 
mówień, dotyczacych wykonania 4-letniego 
planu norymberskiego. Stwierdzono, że przej 
ściolwy brak niektórych środków spożywczych 
musi być przezwycieżony w drodze dyseypli- 
ny partyjnej. Wzywano m. in. do wzmożenia 
spożycia jarzyn. Zapowiedziano. że sklepy 
aryjskie w Berlinie zaopatrzone będą wikrót- 
ce w specjalno szyldy. Na zakończenie obrad 


Niemcy wyślą obserwatora 
na konferencję wiedeńską 


Budapeszt, 21. 10. (PAT) Według krążą 
cych w kolach politycznych pogłosek Niem- 
cy wyślą swego obserwatora na najbliższą 
konłereneję państw bloku rzymskiego, która 


się odbędzie w Wiedniu. 
Paryż 21. 10. (PAT). Havas podaje wia- 


Premier rumuński 
z rewizytą w Jugosławii 


Bukareszt, 21. 10, (PAT.) Premier rumuń- 
ski Tatarescu udaje się dzisiaj z rewizytą do 
Białogrodu, Tatarescn odbedzie konferencję z 
premierem j kierownikiem jugosłowiańskiej po- 
lityki zagranicznej Stojadinowiczem, 

AMB. RACZYŃSKI U MIN. EDENA, 

Londyn, 21, 10. (PAT). Ambasador Ra- 
czyński odwiedził dziś brytyjskiego ministra 
spraw zagr. Edema i odbył z nim dłuższą roz- 
mowę na temat zagadnień bieżących, iutere- 
sujacych Polskę i W. Brytanie. 


Marsz na Brukselę urządzają reksiści 
domość z Brukseli, że reksiści zapowiedzieli 
na najbliższą niedzielę, marsz na Brukselę 
200 tys, swoich zwolenników. 


W Palestynie zamiast strajku 
bojkot żydów 


Jerozolima, 21. 10, (PAT.) Arabowie orga- 
nizują silną akcję bojkotową antyżydowską. W 
Jerozolimie obok żydowskich sklepów ustawio- 
ne są warty, utrudniające czynienie zakupów 
w tych sklepach przez Arabów, Prześladowani 
są także kupcy arabscy. którzy dokonują si- 
kupów hurtowych w źródłach żydowskich, 


Od soboty dnia 10 b. m. w kinoteatrze „„Uciecha* 


jako trzeci film jubileuszowege sezonu. 


Oto film, który zadziwi cały Kraków 


ANTHONY ADVERS Przygody człowieka 


— bez nazwiska — 


Najpiękniejsza romantyczna opowieść filmowa. — Największy film, największej firmy świata, 
wszechświatowego koncernu Warner Bross. — Według powieści wydanej w 3.000.00) egzempl. 
Film wartości 5.500.000 dolarów. — 2.570 osób zespołu. — 412 wielkich scen. — 265 aktorów. 
Najbogatsze dzieło filmowo. — W głównych rolach: Fredric March — Olivia de Havilland (z Ka- 
pitana Blooda*) — Anita Louise (ze „Snu Nocy Letniej*). 


Otwarcie wystawy polskiej w Budapeszcie 


Budapeszt, 21. 10. (PAT). Staraniem wę- 
gierskiego Muzeum Sztuk Pięknych zorgani- 
zowano tu wystawę sztuki polskiej, Wystawa 
zawiera liczne obrazy, rysunki i sztychy ma- 
larzy polskich oraz zagranicznych o motywach 
polskich. Szozególnym zainteresowaniem zwie 
dzajacych cieszą się dwa cenne zabytki sztuki 
malarskiej z 15-go wieku: mały obraz ołta- 
rzowy z komitatu Saros pędzla mistrza pol- 
skiego z r. ok. 1470, oraz doskonale zachowa- 
ny trójramienny ołtarz z Liptoszent Maria, 
dzieło mistrza polskiego z ostatnich lat 15-go 
wieku. Znajdujemy dalej na wystawie ,Bi- 
twe pod Wama“ i szkio ołówkowy do „Śmier- 
ci Barbary Radziwiłówny* Matejki, cykl „Po- 
lonia* Grottgera, partret Bogdana Lubieniec- 


kiego, dwa rysunki Płońskiego itd. Wreszcie 
zgromadzono tu liczne obrazy malarzy węgier 
skich i zagranicznych œo tematach polskich. 
Wśród nich wyróżniają się portrety króla Au- 
gusta HI i Bar, Świchowskiej pędzla Adama 
Manyoki i portret gen. Bema, wykonany 
przez węgierskiego malarza Pencza. 


Rzym, 21, 10, (PAT.) Donoszą z Addis-Abe 
by, że kolumna gen. Geloso, operująca w po- 
łudniowo-zachodnich prowincjach Abisynii, zdo 
była górzystą miejscowość Giabasserc, która 
stanowi klucz do Sidamo. Walka, która wy- 
wiązała się pomiędzy kolumną włoską a od- 
działami abisyńskimi dedzaka Abai trwała 6 go 
dzin į miała charakter bardzo gwałtowny. Czę- 


| |. ||| | « « WWE owa |. Ag 
Oszust, złodziej i poligamista 


Warszawa, 21. 10, (Tclef.) W okolicy Lidy 
policja aresztowała oszusta, złodzieja i poliga- 
mietę Tadeusza Wilmowicza z Pabianic, któ. 
rego poszukiwały 28 komisariaty Policji Pań- 
stwowej za różne oszustwa i kradzieże, doko- 
nane w Polsce, w I.ondynie, Marsylii i Oslo, 
Wflmowicz posiada w swym dorobku 14 wyro- 
ków ukazujących, między innymi dwa wyroki 
za oszustwo matrymonialne, Niebezpiecznego 
oszusta osadzono w więzieniu w Lidzie, 
—00000 

Komornik w Pawiaku 

Warszawa, 21. 10. (Telef.). W więzieniu 
na Pawiaku osadzono byłego komornika sto- 
łecznego Tad. Białeckiego, Kierował on przez 
kilka lat 21. rewirem egzekucyjnym w War- 
wawie i przed dwoma miesiącami został 
zwolniony z zajmowanego stanowiska. Obec- 
nie wyszły na jaw rozmaite niedokładności 
a czasów urzędowania Bialeckiego, wobec 
czego władze sądowe wydały polecenie are- 
sztowania go. 


Poznań. 21. 10. (PAT). W dniu dzisiej- 
szym odbyło się w urzędzie wojewódzkim w 
Poznaniu posiedzenie komisji dla badania 
cen artykułów pierwszej potrzeby. Otwierając 
konferencję, p. wojewoda podkreślił, że rząd 
jest zdecydowany nie dopuścić, aby dodatni 
objaw zwierawia się nożyc pomiędzy cenami 
artykułów przemysłowych a cenami produk- 
tów rolniczych, w następstwie podwyżki tych 
ostatnich, został sparaliżowany przez nieuza* 
sadnioną zwvżkę cen artykułów pierwszej po 
trzeby. 

Wywody p. wojewody uzupełnił naczelnik 
wydz. samorządowego dr. Trzciński, zapowia 
dając skrupulatna kontrolę eenników artyku 
łów pierwszej potrzeby, jako też stanu sani- 
tarnego warsztatów, po czym wypowiedzieli 


Sprawa ograniczeń żywnościowych w Rzeszy 


zastępca gauleitera w Berlinie Goerlitzer stor 
mułował aktualne hasło dla członków partii: 
W chwili, gdy daje sie zauważyć brak pewne- 
go artykułu żywności, członek partii uważać 
winien za swój obowiązek honoru ogranicze- 
nie spożycia tego artykułu do minimum, — 


Gazy w Szkole Gł. Handlowej 
w Warszawie 


Warszawa, 21, 10, (Telef) W dniu dzisiej- 
szym wykłady w Szkole Głównej andlowej 
odbywały się normalnie, Studenci żydowscy 
stawili się nielicznie, W pobliżu lokalu Bratniej 
Pomocy Stud. Szk, Gł. Hand, puszczono gazy, 
co jednak nie spowodowało żadnych zajść Pra 
sa żydowska donosi. że po wczorajszych zaj- 
ściach (piszemy o nich na str, 6), poseł żydow. 
ski Sommerstein udał się do wicenin, oświaty 
prof. Ujejskiego, a następnie do komisariatu 
rządu į żądał wzmocnienia ochrony i hezpie- 
czeństwa na wyższych uczelniach, 


Moon 


300 protokołów w 


Lódź, 21. 10. (PAT). Stosownie do zarzą- 
dzeń pana premiera Składkowskiego, władze 
| administracyjne wojewódziwa łódzkiego wy- 
į dały szereg zarządzeń, zmierzających do prze 
tciwstawienia się jakimkolwiek tendencjom 
` zwyżkowym ma artykuły pierwszej potrzeby. | 
| Niezależnie od wydanych: już zarządzeń, orga- 
| na administracji i policji prowadzą ścisłe lu- 
| stracje. które rozpoczęły się w dniu dzisiej- 
(szym. W dniu dzisiejszym w godzinach rtan- 
nych przeprowadził lustracje  „Gościnnego 
Dworu“, placu targowego Ginsberga i młyna 
„Korona* osobiście p. wojewoda Hauke-No- 
wak w towarzystwie starosty grodzkiego i ko 


się cen. Ponadto na porządku dziennym 
znajduje się sprawa ulg podatkowych od in. 
stytucyj przemysłowych, nowelizacji podat- 
ku gruntowego, óddłużenia gmin wiejskich 
i szereg mniejszego znaczenia zarządzeń go. 
spodarczych. W związku z projeklowanymi 
ulgami podatkowymi od inwestycyj przemy 
slowych sfery gospodarcze wystąpiiy do 
Ministerstwa Przemysłu i Handlu z postula. 
tem, by ulgi te oparte byly na zasadzie ge- 
neralnego uprzywilejowania wszystkich ga. 
łęzi przemyslu. Generalizacja ulg nie wyklu 
czałaby możliwości dalszego uprzywilejowa 
nia specjalnych działów produkcji, Projck- 
tuje się, aby 30% dochodu  osiągiictega 
przez przedsiębiorstwo, a przeznaczonego na, 
inwestycje podlegało w danym roku «ulko- 
witemu zwolnieniu od podatku docliodowe- 
go. Dalsza część dochodu przeznaczona na 
iuwostycje mialaby korzystać w danym ro 
ku z niższych stawek podatkowych, Okres 
obowiązywania przywilejów podatkowych 
od inwestycyj w przemyśle miałby być usta 
lony na pięć lat. W mysl projektów indywi.- 
dualizacja przywilejów podatkowych była- 
by stosowana tylko wobec wkladów inwe- 
stycyjnyeh tych gulęzi przemysłu, które nie 
są dotychczas w Polsce reprezentowanie, a 
bylyby uznane za pożyteczne dla gospodar- 
stwa narodowego. Za inwestycje przemysło- 
we uważa sie modernizację starych i naby- 
cie nowych urzadzeń produkcyjnych, wzhe- 
szenie budynków i mayazynów fabrycznych 
oraz domów robolniczych. Dotychczas nie 
wiadomo w jakiej mierze postulaty sfer go- 
spodarczych zostaną uwzglądnione w pro- 
jektach rządowych. 


sklepach w Łodzi 


p. wojewodę doraźnie grzywną w wysokości 
400 zlotych. 

W ciągu dnia funkcjonariusze policji ob- 
chodzili sklepy, sprawdzając, ozy ceny są 
wnieszczaue i czy zgodne są z obowiązujący- 
mi cennikami. W wyniku tyeh Kontroli spisa- 
no dzisiaj około 300 protokułów, które prze- 
słane już do starostwa grodzkiego dla ukara. 
nia winnych w trybie administracyjnym. 

Lustracje sklepów odbywaja się również 
we wszystkich miastach i miasteczkach wo- 
jewództwa łódzkiego. 

SPADEK CEN ZBOŻA I MAKI. 

Według danych giełdy zbożowej w Lodzi, 


6-godZinna bitwa W Abisynii zachodniej 


Skrupulatna kontrola cen w Poznaniu 


mendanta PP. insp. Niedzielskiego. Wobec, na miejscowym rynku zbożowym nastąpiło 
stwierdzonych mieporządków, pobieramia wyż, odprężenie sytuacji i w ciągu dnia dzisiejsze- 
szych cen itp., kilkanaście osób pociągnięto | go tendencja na pszenicę, żyto i mąkę żytnią 
do odpowiedzialności administracyjnej, przyj była słaba. Ceny zaś żyla, pszenicy i mąki 
czym osoby te jeszcze w dniu dzisiejszym sta, spadły o 0.25 zł, na metrze. Mimo, że zniżka 
nęły przed sądem starościńskim. Właściciel, ta jest niewielka, nie mniej świadczy ona © 
hali targowej Ginsberg ukarany został przez | zahamowaniu tendencji zwyżkowej. 


= Zwiększają się obroty handlowe 


Genewa, 21, 10. (PAT). Statystyka Ligi 
Narodów wykazuje w roku bieżącym w po- 


równaniu z rokiem ub. tendencję wzrastają- 
cą w hańdlu światowym zarówno po stronie 
importu, jak i eksportu. Import Światowy w 
ciągu 8 miesięcy br. iwyniósł 8.031 miljon, dol. 
w złocie tj. o 655 miljon, dol. w złocie więcej 
w porównaniu z analogicznym okresem czasu 
roku ub. Eksport światowy w okresie spra- 
wozdawczym był większy o 619 milion. dol, 
w złocie i wyniósł 7.519 miljon. dol. w złecie, 
Należy zaznaczyć, że liczby te nie uwzględnia 
ja obrotów Włoch z zagranicą ze względu na 
brak oficjalnych danych włoskich. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. 

Warszawa, 21. 10, (Telef.) Gielda dewizo- 

wa: Holandia 286, Berlin sprzedaż 212.78. kup. 
no 211,94, Bruksela 89.45, Gdańsk sprzedaż 
100.20, kupno 98.80, Kopeuhagu 116.10. Lon- 
dyn 25.99, Nowy Jork 5.81 1/5. Paryż 21.75, 
Praga 18,80, Sztokholm 134,10. Zurych 122.15. 
Wiedeń sprzedaż 98,20, kupno 98,80. Mediolan 
28.05, marka niemiecka sprzedaż 127. kun. 
no 120. 

Pożyczki: 7 proc. pożyczka stabilizacyjna 
475, 3 proe. pożyczka inwestycyjna pierwszej 
emisji 66, drugiej emisji 66.50, 
49.50. 5 proc. konwersyjna 52.50, 6 pros, du 
larowa 77, 

Akcje: Bank Polski 112, Warszawskie Tow, 
Fabr, Cukru 31,50, Węgiel 16.50, Lilpop 19.65. 
Modrzejów 6.50. Norblin 66, Ostrowice 32,15, 
Starachowice 37,50, Haberbusch 41,50, W o- 
brotach prywatnych 4 proc. pożyczka konso- 

|lidacyjna 50.25, 


sto dochodziło do walki na białą broń, W bi- 
twie dedzak Abai został zabity, Wzgórze mu- 
sieli zdobywać Włosi piędź po piędzi Do zwy- 
cięstwa Włochów przyczyniło się w dużej mie- 
rze lotnictwo, które przecięło odwrót Abisyń- 
czykom, W walce po stronie włoskiej brały 
również udział nieregularne oddziały tubylców 
oraz somalijskie formacje duhatów, ` 


= 


się przedstawiciele poszczególnych branż, kon 
sumentów i świata pracy. P. prezydent mia- 
sta Więckowski zobrazował sytuację na te- 
renie miasta Pozmania i zapowiedział wzmo- 
żenie akcji komisji badania cen, która przy- 
ciągnie do współpracy zarówno przedstawi” 
cieli kupiectwa, jak i konsumentów. 

o =—— 


Przedłużenie umowy gospodarczej 
polsko-niemieckiej 


Warszawa, 21, 10 (PAT.) Dn, 19 paździer- 
nika podpisane zostało w Warszawie polsko- 
niemieckie porozumienie w sprawie przedłuże- 
nia do dn, 31 grudnia 1936 r. mocy obowiązu- 
jącej umowy gospodarczej między Rzeczypos- 
politą Polską a Rzeszą Niemiecką, 


| 


dolarów ka 


Nr 290. 


Idą przez prasę (nie tylko niezależną 
i opozycyjną, ale także rządową) „„reweła- 
cje“ o planie nowej organizacji politycznej 
przygotowanej przez pułk. Koca, a ©dpo- 
wiedziajne czynniki starają się powściągnąć 
powszechne zainteresowanie ludności tymi 
„rewelacjami“. — Ajencja (półurzędowa) 
„Iskra“ oświadcza że „rewelacje“ są „nie- 
ścisłe“. Pułk, Koc zaś przez P. A. T. prze- 
czy. by podane w tych „rewelacjach* szcze 
góły dawały obraz jego planu; twierdzi, że 
ujawnione przez prasę wiadomości dotyczą 
pomysłów, które mu przedstawiają ludzie 
postronni. Nie mamy podstaw do kwestio- 
nowania tych ośwładczeń. Zresztą „rewela- 
cje, o których mowa. zawierały w pew- 
nych punktach szczegóły tak fantastycz- 
ne, że aż śmieszne. Wyglądały czasem na 
kpiny ze zdrowego rozsądku i z doświad- 
czeń zebranych przez ruchy polityczne... 
Możemy więc te szczegóły spokojnie pomi- 
nąć. Tak będzie najrozsądniej i najuczci- 
wiej, 
ZAPOŻYCZENIE. 


Według naszych jednak wiadomości, któ 
re Oczywiście — skromnie się do tego przy 
znajemy — nie pochodzą z „otoczenia pułk. 
Koca“, w ogłoszonych planach nowej orga- 
nizacji są dwa punkty, dwie zasady, które 
stanowią podstawę przygotowywanej orga- 
nizacji. Pierwszą z tych zasad jest wpro- 
wadzenie „idei Wodza*, a drugą — stwo- 
rzenie organizacji paramilitarnej, półwoj- 
skowej, jako ramienia rządu, które ma słu- 
żyć do kierowania społeczeństwem. 

I jedna i druga idea jest bardzo — że 
tak powiem — „nowoczesną“... Wodzów 
mają już prawie wszystkie kraje, które zer- 
wały z ustrojem demokracji liberalnej. Jest 
więc Stalin, jest Hitler, jest Mussolini. A 
do roli Wodzów sposobią się sir Mosley 
w Anglii, pułk. de la Rocque we Francji, 
Degrelle w Belgii. Nie jest więc ni- 
czym dziwnym, nie jest anachronizmem, 
że i w Polsce zaczyna się o „zasadzie Wo- 
dza“ mówić. Owszem jest to zjawisko cał- 
kiem „nowoczesne“... Poprostu wchodzimy 
na drogę, na którą weszły już inne pań- 
stwa. Kroczymy za nimi. ($1 nich się uczy- 
my. Państwa te naśladujemy. A pamiętać 
o tym trzeba choćby dlatego, że w ostat- 
nich miesięcach nieraz słyszeliśmy — i to nie 
ad byle kogo — że Polska wciśnięta mię- 
dzy dwa bloki granitowe (Rosję i Niemcy) 
szukać musi własnego, oryginalnego, roz- 
wiązania sprawy swego ustroju, a nie mo- 
że iąnie powinna naśladować wzorów 0b- 
cych. 

Idea Wodza, jako „zasada“ ustrojowa, 
nie jest naszą oryginalną koncepcją; jest za- 
pażyczeniem. To Oczywiście nie ubliża 
twórcy tego pomysłu w Polsce, skoro z Za- 
granicy bierzemy tyle innych pomysłów, a 
bierzemy bez uczucia upokorzenia, — Lecz 
należało to podkreślić. 


„IDEALNE* FORMY USTROJOWE. 


Pomysły ustrojowe trzeba Osądzać nie 
według tego, kto je wysuwa, ale według 
tego, co one dla kraju wartają. 

Przede wszystkim należy sobie zdać Bpra 
wę z tego, że — nie ma „idealnych“ form 
ustrojowych, t. j. takich, któreby miały zaw 
sze idealną, najwyższą wartość... Wartość 
tych form mierzy się stopniem ich użytecz- 
ności, Dobrą, wartościową, jest ta forma 
ustrojowa, która w danej chwili dziejowej 
gwarantuje społeczeństwu i państwu maksi- 
mum korzyści. Złą, bezwartościową. ta, 
która tego nie daje. 

Dyktatura Cromvella dała Anglii znacz- 
ne korzyści w pewnym okresie dziejów. — 
W innym dała je Anglii monarchia... W je- 
szcze innym demokracja parlamentarna, 

Czy „system wodza“, jako zasada ustro 
jowa, może być uważana za wartościową? 
Zbyt jest jeszcze świeżym pomysłem, zbyt 
mało wypróbowanym eksperymentem, za 
wiele się z nią wiąże odpychających do- 
świadczeń innych krajów, by można było 
na to pytanie odpowiedzieć prostem „tak“. 
Ale nie należy przeoczać faktu, że obecnym 
społeczeństwom, zdesperowanym z powodu 
ogólnej prawie anarchii politycznej, społecz- 
nej może się ta zasada ustrojowa wydawać 
wybawieniem z chaosu. Tak myślących nie 
brak i w Polsce. Głównie w kołach b. woj- 
skowych. 

PUSTE POJĘCIE. 


Idea „Wodza“ jest sama w sobie poję- 
ciem pustym, Nie jest to jeszcze forma 
ustrojowa, tylko zasada, punkt wyjścia do 
studiów nad formą ustroju politycznego i 
społecznego. Ale z jej przyjęcia wynikają 
pewne konsekwencje. Przede wszystkim — 
etatyzacja. biurokratyzacja, Ograniczenie 


„GŁOS NARODU" d 


wolności w każdej dziedzinie życia, mono- 
polizacja urzędów w państwie, system mo- 
nopartyjności, planowa gospodarka itp. -- 
O tym nie powinni zapominać ci, którzy 
„System Wodza“ stawiają jako zasadę ustro 
jową. 

W naszych warunkach przyjęcie tego po 
mysłu musiałoby pociąguąć za sobą zmianę 
konstytucji. Obecną bowiem konstytucję 
musiałby „system Wodza“  rozsadzić, — 
„Wódz“ nie mógłby się w jej ramach zmie- 
ścić, a w każdym razie jego działalność na- 
stręczałaby ciągłe możliwości konfliktów. 

Powłedzieliśmy, że idea „Wodza“ jest 
pojęciem pustym. „„Wodzem* jest Mussoli- 
ni, ale jest i Stalin. Dwie przeciwne sobie 
ideologie, a jedna forma. Puste pojęcia „Wo- 
dza” trzeba wypełnić jakąś treścią: socjali- 
styczną, komunistyczną, nacjonalistyczną, 
i jaka tam jeszcze może być. Istnienie „wo- 
dzostwa* w Rosji i we Włoszech tłumaczy 
się tym, że idea „Wodza“ jest wyrazem 
pewnej ideologicznej treści. 


z którą się 


n. 22 pażdziernika 1936 


System „Wodza* 


związała część społeczeństwa. „Wodzostwo* 
jest — ideą bez ideologii, 

Dlatego dyskusja na temat tej zasady 
hędzie nicproduktywna, jak długo nie wie- 
my, co „Wódz“ w Polsce miałby robić? Ku 
jakim celom miaiby prowadzić państwo i 
społeczeństwo? 

„rupa rządząca (elita) pisze 
prof. Rybarski w dziele: „Siła i Prawo“ 

— wtedy sie utrwali.. gdy w wyobraże- 

niach społeczeństwa będzie miała wyż- 

sze przeznaczenie. gdy jej władza nie 
hędzie celem samym sobie". 

Oto — właściwe słowa!.. Nie ma „ideal 
nych* form ustrojowych. Są tylko użytecz 
ne i nieużyteczne w pewnych okresach dzie- 
jowych. © ich użyteczności zaś decyduje 
to, czy niosą z sobę program odpowiadają- 
cy potrzehom i warunkom społecznym, czy 
też są „celem samym w sobie”, — t. j. czy 
jedynym ich celem jest zabezpieczenie wła- 
dzy politycznej dla „elity“, utrzymanie 
„elity“ przy sterze! J. P. 


Przegląd prasy... 


Sprawa prokuratora 


Wczoraj przytoczyliśmy ze „Słowa“ d2- 
ne o niesłychanych nadużyciache popełnio- 
nych przez obóz junaków w pow. Lida pod 
opieką p. starosty. W ostatnim numerze 
„Słowa“ pojawiły się uwagi profesora Un. 
Stef. Batorego, Kaz. Jantzena, który na ten 
temat m. in. pisze: 


„Artykuł p. J. M. w „Słowie“, oświe- 
tlający szkodliwą działalność p. starosty 
Czuszkiewicza oraz inżynierów, prowadzą- 
cych szosę Bastuny — Trokiele, niszczą- 
cych bez potrzeby j bez odszkodowania go- 
spodarstwa drobnych rolników, jakkolwiek 
bardzo ciekawy, jest nie wystarczający. 
Winni takich artykułów się nie ulęxną, 
Jedyną drogą walki z nimi jest pociągnię 
cie ich przez poszkodowanych do osobistej 
odpowiedzialności materialnej na drodze 
sądowej. 

Wymienieni w artykule p. J. M: drobni 
rolnicy Gajdzis i Żemojtelowa przeciwko 
swoim krzywdzicielom nie wystąpią, zarów- 
no dlatego, że jako mało wykształceni zro 
bić tego nie umieją, jak zarówno i dlatego, 
że brak środków im na to nie pozwoli. 
Autor artykulu p. J. M. dokona swojego 
dzieła, jeżeli poszkodowanym wskaże droge 
powództwa cywilnego oraz znajdzie dla 
nich dzielnych adwokatów, zaś ci, którzy 
potępiają kacykowe metodki panów Cznsz- 
kiewiczów, przyczynią się do pokrycia kosz 
tów procesu. 

Pozwalam sobie złożyć na ręce W. Sza 
nownego Pana Redaktora 20 zł. na zapo- 
czątkowanie funduszu, któryby umożliwił 
Gałdzisowi i Żemojtelowej dochodzenia 
swoich krzywd na drodze sądowej”. 


Czy jednak raczej prokurator nie powi- 
nien się tą sprawą zainteresować? Sądzimy, 
że — tak! Sprawa bowiem — ze względu 
na swoje prawno-moralne *** — do niego 
należy. 

e 


Zydowska „historia 
dia małych dzieci 


„Kurier Poznański“ zwraca uwagę na 
świeżo przez „Państwowe(!) Wydawnictwo 
Książek Szkolnych* wydaną książeczkę dla 
szkół powszechnych(!) pt. „Żydzi“... Auto- 
rowie (pp. Tauber i Wajngarten) opisują, 
jak to żydzi prześladowani wszędzie wv- 
slali delegatów do pogańskich jeszcze Pol»- 
ków i do księcia Leszka, by im pozwolił 
osiedlić się na polskiej ziemi. 

„Po krótkim namyśle — czytamy w tel 
książeczce — książę Leszek zadał posel- 
stwu takie pytanie: 

— Jaką religię wyznajccie? 

— Wierzymy w niewidzialnego 
który wszystko stworzył. 

— Jeżeli kto myśli inaczej od Was, ozy 
uważacie go za człowieka? 

— Każdy, kto myśli i mówi, jest czło- 


Bora. 


wiekiem j za człowieka powinien bré 
uważany. 

— A jak postępowaliście z obcymi. ©» 
w dawnej ojczyźnie waszej — w Pales*"- 


nie — osiąść chcieli? 

— Obchodziliśmy się dobrze. ho w ^t- 
szych Świętych księgach pisane Jest: 
„Przychodniom nie uczynisz krzywdy“. 

Wszystko to księcin Leszkowi barzo 


dział im, że żydzi mu się podobali į rad 
ich w swym państwie widzieć, 

Posłowie podziękowali za gościnę. 
Wkrótce dużo żydów poczęło przybywać 
do Polski*, 


Okazuje się wiąc, że żydzi dali Polakom 
wiarę w jednego Boga.. Cenne odkrycie 
historyczne... W dalszym ciągu autorowie 
pouczają młodzież, jakim to dobrodziej. 
stwem dla Polski było osiedlenie się ży- 
dów na jej terenach. 


„Król — piszą — nakładał ciężkie kary 
za znieważenie żyda: żydzi byli za to kró- 
lowi bardzo wdzięczni i przyczynili się do 
świetnego rozwoju miast polskich. Pobudo- 
wali domy w miastach, zakładali sklepy 
i zaopatrywali chłopów w ubrania, obuwie, 
cukier, naftę, narzędzia rolnicze, wogóle we 

; wszystko, co było chłopom potrzebne. Od- 
kupywali zaś od chłopów zboże i bydło. 
Rzemieślnicy żydowscy chodzili od wioski 
do wioski, szyli chłopom ubrania, napra- 
wiali buty, a za to otrzymywali masło, 
jaja, czasem i kurę. 

„Zgodne współżycie panowało między 
żydami a chłopami, bo wzajemnie sobie po 

| magali. żydom hyło dobrze w Polsce, lepiej 
niż w jakimkolwiek innym państwie. wię? 
coraz więcej żydów osledlało się w Polsce 
i dotychczas w wielkiej ilości tu mieszkają”. 


Powinno się czym prędzej tę bałamutną 
książeczkę ze szkoły usunąć. 


| „Pewien dziennik krakowski 


Felietonista „Kurierą Porannego“ pisze 
o inauguracji roku akademickiego na Uniw. 
Jagiellońskim. Przypomina rolę tego uni- 
wersytetu na polu nauki. Kreśli sylwetkę 
obecnego Rektora, Prof. Szatera. podnosi 
jego naukowe i społeczne zasługi, 

„Spokój, takt į energia — pisze — ato 
zalety nowego rektora, po którym Kraków 
wiele się spodziewa korzyści dla Wszechni 
cy Jagiellońskiej, To też chwilę, gdy wrę- 
czano mu „sceptrum regiminis et catenam 
dignitatis“ zrozumieli zebrani jako chwile. 
która zaważyć może na losach Wszechnicy. 
Prasa krakowska dała temu uczuciu głośny 
i serdeczny oddźwięk. Z% jednym wszakże 
wyjątkiem, 

Pewien dziennik krakowski, urabiająsy 
głównie opinię na terenie Małopolski, (któ- 
ry już przed paru laty atakował prof. Sza- 
fora w sprawach ochrony przyrody). opi- 
sując — zreszta znacznie krócej i pobież- 
niej, niż to robi zazwyczaj — uroczystości 
inauguracyjne obecnego roku akademickie 
go. nie wymienił w ogóle nazwiska nowego 
rektora, a całe jego przemówienie į wykład, 
traktujący m. in: o Zielniku Stanisława 
Wyspiańskiepo, zamknął w zdaniu: „Z ko- 
lei przemówił nowy rektor, wyglaszając na- 
stępnie inauguracyjny wyklad“. Mało tego. 
w sprawozdaniu z ukonstytuowania sią ko- 
mitetu honorowego Tygodnia Szkoły Pow- 
szechnej. na którego czele stoi jako prezes 
rektor U, +. prof. Szater — wspomniany 
dziennik opuścił w ogóle nazwisko prof. 
Szafera. nawet jako członka komitetu. s7: 
jego przewodniczącym ..zamianował* kogo 
innego“, 


By sobic czytelnicy nie 
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WYTWORNIA SWIEC nagrobkowych 


EUGENIUSZ FIRLĘT i SKA 
poleca 
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z 3-ma świecami 
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Kalumniei 
„Dziennik Popularny“ (nowy organ 80 


cjalistyczny p. Barlickiego) drukuje po- 
wieść-nowelę Zoszczenki, będącą jednym 
ciągiem oszczerstw i kalumnij w stosunku 
do Kościoła, Oto jeden wyjątek z tego 
utworu: 

„W dziedzinie pieniężnej Kościół zię 
zawsze wyróżniał nadmierną  chciwością. 
I największe sumy gromadziły się w kościel 
nych, bądź klasztornych lochach 4 piwni- 
cach. 

Oczywiście, dawne klechy, przyznać 
to trzeba, różniły się nieco od współcze- 
snych, zmurrzałych pracowników  kościel- 
nych. Były to szalone zuchy ij amatorzy 
dobrego żarcia i picia. Nie jeden x nich 
przypinał ostrogi, przypasywał miecz, uzbra 
ja? się w pistolety, wielu jeżdziło konno, 
walczyło i kręciło sprawami politycznymi. 
A lubiąc szeroki gest dusili pieniądze z ży» 
wych i umarłych“. 

Taką to oświatę „popularyzuje“ ten 
dzienmik... Czy nie należałoby pomyśleć o 
powściągnięciu tego szału kalumniowania 
— bo trudno to inaczej nazwać — katoli- 
cyzmu i Kościoła? 


JAN DROHOJOWSKI. 


Rozgrywka w Ameryce 


III. SZLAKIEM WILSONA. 


Nowy Jork, październik. 

Ogień krytyki ma i swoje dobre strony: 
zahartował Prezydenta i dodał mu pewno- 
ści siebie, której cztery lata temu nie po- 
siadał. Objawia się to przede wszystkim w 
dziedzinie polityki zagranicznej, Prezydent 
pod kontrolą senatu, jest ostatnig wyTocz- 
nią w stosunkach z zagranica i to, nie w. 
teorii, lecz w praktyce. Instytucja premie- 
ra jest nieznana, Jego funkcje pełni Prezy- 
dent. On też osobiście kieruje wszelkimi po 
sunięciami służby dyplomatycznej. 

Słusznie powłedziano, że programy, 
dwóch naczelnych stronnictw, ogólnie bio- 
rąc, nie różnią się. Z jednym tylko wyjąte 
kiem. Są bowiem różnice w polityce zagra- 
nicznej Roosevelta, a w polityce republi- 
kańskiej dyktowanej przez Hearsta. Roose 
velt jest zwolennikiem: ludzkiej interpreta 
cji ustaw imigracyjnych, obniżenia wałów. 
taryfowych, stabilizacji waluty przez mię- 
dzynarodowe porozumienie, (wolnego eks- 
portu kapitałów i udzielania kredytów, 
względnie pożyczek zagranicy, ognanicze- 
nia zbrojeń morskich przez porozumienie 
uznania autorytetu międzynarodowego Try- 
bunału Sprawiedliwości Międzynarodowej, 
interwencji na zasadzie Traktatu Kelloga 
i doktryny Stimsona, współpracy z Ligą 
Narodów i polityki „dobrego sąsiada" w sto 
sunku do państw Ameryki Łacińskiej. Lan. 
don i Knox są zasadniczo przeciwni powyż- 
szym wytycznym. A i 

Widzimy z wyszczególnionych punktów, 
iż prognam Roosevelta pokrywa się z zasa- 
dami Wilsona. Nie ma w nim wprawdzie 
przynależności Stanów Zjednoczonych do 
Ligi Narodów, lecz za to znajdujemy „po- 
litykę dobrego sąsiada“, która daje jak naj- 
lepsza rezultaty nie tylko moralne ale i go- 
spodarcze. Pogłoski zaś o światowej kon- 
ferencji rozbrojenia moralnego i o między- 
narodowym zjeździe gospodarczym pocho- 
dzące z kół Białego Domu, wskazują na 
to, iż Franklin Delano Roosevelt kroczy 
szlakiem Wilsona. 

Niedoceniany jest często szczegół, że 
w departamencie stanu, na stanowisku jed 
nego z podsekretarzy znajdujemy zięcia 
Wilsona: jest nim profesor Francis B. Say- 
re, który dawniej wykładał prawo między- 
narodowe w Havard, sekretarzem stanu 
jest Cordell Hull. szermierz demokratycz- 
ny w walce z tarvią celną republikanów. 
Należy on do grupy przyjaciół pułkownika 
E. M. Housc'a, który nadal wywiera wpływ 
na dyplomaeję Roosevelta ze swego skrom 
nexo mieszkania nowojorskiego lub zagro- 
dv wiejskiej w Nowej Anglii. House nie 
jest wyrocznia. która był za czaśów Wilso- 
na, Niemniej jednak utrzymuje on stosu- 


łamali głowy.|ki z Riałym Domem. częściowo przez 8ę- 


się podobalo. Powinlział. że Się namysli | o które tu dziennik chodzi. należy pirze-| dziwa matkę Prezydenta, oraz z większa- 


i po trzech dniach da odpowiedź. 
Na trzeci dzień posłowie żyjłowscy šta- 
nęli przed tronem, a książę Leszek powie- 


pomnieć. że — w Krakowie wychodzą tviko 
dwa dzienniki polskie, a jednym z nich jest 


Is KGH 


ścia ambasadorów amerykańskich zagrani- 
cą. House odgrywa rolę „starszego męża 


stanu”, instytucji zwanej w Japonii „Szla* 
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kiem Wilsona“ — słowa te tehiną optymiz- 
mem. Trzeba jednak sytuację oceniać bez 
iluzyj! 

Na ustosunkowanie się Wilsona do spra 
wy polskiej podczas wojny światowej wpły 
nelo przede wszystkim zmobilizowanie sił 
Polonii amerykańskiej pod jednym kierow- 
nictwem. Dziś tego mie ma. W ciągu ostat- 
nich sześciu tygodni miałem sposobność 
rozmawiania z wiceprezydentem Stanów 
Zjednoczonych Gernerem, z kierownikiem 
kampanii wyborczej Farleyem, z senato- 
rem Robinsonem, przywódcą większości, se 
natonem Guffy i wielu innymi. Mogę z calą 
stanowczością stwierdzić, że Polonia amery 
kańska, niestety nie stanowi obecnie siły, z 
którą politycy tej. czy innej partii mogli- 
by sie poważnie liczyć. Stwierdzam to mi- 
mo faktu, że w stanach Pensylwanii, Ohio, 
Michigan oraz Illinois obywatele amerykań 
scy pochodzenia polskiego stanowić mogą 
języczek u wagi, a w stanie Nowy Jork 
cenny dodatek do większości demoknmatycz 
nej. Zanotować przy tym wypada niekiedy 
zabawne zjawisko, np. mowcy z obozu de- 
mokratvcznego. który pragnąc ikaptować 
głosy polskie posługuje się nieodstępnym 
swoim agentem publicystycznym, który sie 
nazywa Dr Hans von Dreyhausen. 

Wybór Roosevelta i jego powrót do za 
sad Wilsona byłhy dla nas pomyślnym 
wydarzeniem; ewentualne zaś jego korzy- 
ści będą zasługą wychodztwa i jego kierow 
ników z czasów wielkiej wojny, lecz nie 
prądów obecnie nurtujących życie społecz- 
ne oraz polityczne tej „Połonii*, którą nie- 
kiedy, błędnie zzesztą, mazywamy „czwartą 
dzielnicą". 


Migawki. 


Dwa posiedzenia 

Nie mogę się, wstrzymać od zdania 
Czytelnikom sprawy z dwóch posiedzeń, 
w których ostatnio brałem udział. Na jed- 
nym były same damy, na drugim mężczy 
áni. I jedno i drugie... dle zresztą, niech 
sami Czytelnicy osądzą. 

„Zaczynamy posiedzenie". Energiczny 
głos dzwonka... „Proszę pań., Na porząd» 
kn... Może pani Stanisława będzie tak dobra 
å zbliży się do nas... Otóż na porządku 
dziennym... Bardzo pania przepraszam, pani 
Zofio, ale teraz ja mówię... Mamy więc na 
porządku dziennym trzy sprawy. Pierw- 
szą... będzie pani sekretarka? 4, jest pani? 
Proszę zapisać moje przemówienie... Otóż, 
pierwszą jest sprawa protokołu... Doprau- 
dy, proszę pani; tak mie można. Ja sama 
siebie nie słyszę... Mamy więc w pierwszym 
punkcie protokół z ostatniego posiedzenia. 
W drugim.. Nie! To już za dużo. Ja nie 
mam płuc ze stali. Proszę o spokój”. 

Traf. chciał, Be miałem tego dnia drugie 
posiedzenie. Zaszczyciwszy więc swoją oso- 
bą te „wstępne” czynności (które zresztą 
zabrały pół godziny czasu), wymknąlem się 
na męskie zebranie, W padłem z deszczu pod 
rynnę. 

„e W r. 1851 w dniu 13 lipca, o godzinie 
8 rano, wśród huku armat... Trzeba odróżnić 
dwie przyczyny, które tu działały; jedną 
był brak amunicji... Nauka prawa i ostatnie 
badania socjologów naprowadzają nas na 
Sięgając do dziejów starej 
kultury egipskiej, widzimy, że życie naro- 
dów podlega prawom. które... Ani Seigne- 
bos, ani Mommsen nte wyjaśnili należycie 
tej zagadki...” 

I t. d... Rozglądam się po sali.:. Pełno 
znajomych. Są bardzo taktowni. Część za- 
sypia, blogo śniąc o piramidach egipskich 
4 Sfimksie, — część zaś oddaje się rozkosz- 
nemu marzeniu, że, choćby wykład trwał 
godzinę, to jednak się skończy. Byłem tym 
bardzo zbudowany. Zwłaszcza po tym ko- 
biecym posiedzeniu, z którego przyszedłem... 
Mimo to nucieklem przed końcem referatu. 
Dalibóg, nie mogłem wytrzymać. 


BAY ARD. 
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w dziedziny filmu 
Louis Pasteur — na ekranie 


Wielkie zainteresowanie wywołał film pt. 
„Pasteur“. Film niewątpliwie wartościowy, któ 
ry istotnie warto zobaczyć... 

Przez całe dwie godziny współpracujemy 
nieustannie z Ludwikiem  Pausteur'em. Na- 
przód towarzyszymy mu w Paryżu i śledzimy 
dzieje jego badań nad przyczyną śmierci po 
operącjach, Później razem z nim, przekonani 
do głębi o prawdziwości jego odkryć, jednak 
nieuznani przez Napoleona III. z bólem w ser- 
cu przenosimy się do prowincji Arbois. Pasteur 
nie przestaje pracować, wszak dobro ludzkości, 
to — jego ideał. Skoro nie było mu danym 
pracować w dalszym ciągu mad ratowaniem 
zdrowia cztowieka, zajmuje się teraz zwierzę- 
tami, Zainteresował się chorobą wąglika i po- 
stanowił wynaleźć sposób nie tylko leczenia 
so, ale i zapobieganiu mu. Udało mu się to 
-zezestwie. Zajął się teraz badaniem strasznej 
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E. A. KRAWCZYK. 


Katolicka akcja społeczna w Lublinie 


Lublin, październik. 

Lublin pod względem społecznym nie 
ma jednolitej struktury. W liczbie 120 tys. 
mieszkańców, 36 proc. — to żydzi. Polacy 
stanowią element urzędniczy i robotniczy, 
żydzi są panami sytuacji w wielu dziedzi- 
nach handlu i poważnymi współzawodnika- 
mi chrześcijan na rynku pracy we wszyst- 
kich gałęziach rzemiosła. Przy poznaniu ta- 
kiego układu ludności nie zdziwi nikogo 
fakt, że na dwu krańcach miasta znalazły 
siedzibę Katolicki Uniwersytet Lubelski i 
wyższa szkoła rabinacka. Jeśli przy tym 
zorientujemy sie. że olbrzymią większość 
mieszkańców mojżeszowego wyznanią sta- 
nowią bardzo biedni i mocno skomunizowa 
ni rzemieślnicy, objęci orgamizacją Bundu, 
jasnym się staje że i wpływy idących ręka 
w rękę z zydami socjalistów w polskim spo- 
łeczeństwie są znaczne. 

Nie gdzie indziej tylko w Lublinie pow 
stał pierwszy rząd  .„robotniczo - włościań- 
ski, W chwili nevskania niepodległości 
państwowej stary gród trybunalski był ba- 
stiomem socjalizmu. który w organizacjach 
zawodowych potrafił skupić masy mobot- 
miecze, przyciągnięte tradycją  pomąwiania 
ciągłych prób zdobycia wolności i hasłem 
walki z wyzyskiem kapitalistycznym. 
W konsekwencji socjaliści Mugie lata mieli 
przewagę w zarządzie i radzie miejskiej. 

Aż wreszcie nieuczciwość jednostek kie 
rowniczych i procesy komunistycznych 
przywódców poderwaly moralne i material- 
ne podstawy organizacyj zawodowych i 


spółdzielni. W ślad za tym poszło zniechę- 


cenie mas do socjalizmu, a jego czołowi 
działacze przeszli do „sanacji“. 
Wówczas dopiero otworzyła się per- 


spektywa rozwoju katolickiej akcji na ni- 
wie społecznej wśród najodporniejszej kla- 
sy robotników fabrycznych. I rzeczywiście, 
z biegiem lat akcję społeczną ujmują 'w 
swoje ręce działacze katoliccy. Są nimi wy 
chowankowie Katolickiego Uniwersytetu ze 
Stow. Rat. Młodz. Akademickiej „Odro- 

dzenie". 
INSTYTUCJE WYCHOWUJĄCE 
DZIAŁACZY. 


Wprawdzie władze uniwersyteckie ani 
personel nauczycielski nie kierowały akcją 
społeczną, wystarczyło jednak odpowied- 
nie kształcenie młodzieży. Wykłady z dzie- 
dziny nauk społecznych na Wydziale Pra- 
wa i Nauk Społeczno-Eikonomicznych oraz 
prace w seminariach polityki społecznej pod 
kierunkiem ks. rektora A. Szymańskiego 
dały słuchaczom teoretyczne  przygotowa- 
nie. które wielu uzupełniło jeszcze referata- 
mi w sekcji społecznej 5. K. M. A. „Odro- 
dzenie“ i na corocznych Typodniach Spo- 
łecznych ..Odrodzenia”. Przeszedłszy taką 
szkołę, wicle jednostek dało się poznać ja- 
ko dobrze przygotowani działacze. Paru z 
nich prowadzi pracę społoczną już poza Lu 
blinem i na nowych terenach są uważami za 
dobrze wyszkólonych działaczy. 

Ale nie wystarcza mnożenie szeregów 
inteligencji nastawionej do pracy społecz- 
nej. Dla rozwinięcia skutecznej akcji trze- 
ba szkolić bojowników z warstw ludowo-ro- 
botniczych w myśl zasady. że najlepszym 
apostołem wśród mas ludowych może być 
| ee od WNN" GONI "CRA ONO 


wówczas choroby — wścieklizny, I dopiero 
wtedy, gdy i tu jego badania uwieńczył po- 
myślny wynik, spotkalo go uznanie j — od- 
znaczenie... Film pokazał go nadto jeszcze ja- 
ko człowieka o dobrym i czułym sercu, kocha- 
jącego szczerze swe otoczenie i człowieka, 

Wyszliśmy z kina zachwyceni, olśnieni, bla 
skiem tej szlachetnej duszy. Wracaliśmy do 
domów, myśląc przez calą drogę o tym, któ- 
rego całe życie było pasmem dobrodziejstw 
świadczonych człowiekowi, Ale uderzył nas je” 
den brak; brak, który wartość całego filmu 
obniża, Dziwną bowiem jest rzeczą i zarazem 
charakterystyczną, dlaczego zupełnie został 
pominięty stosunek Pasteura do Boga. Pow- 
szechnie wiadomą. jest rzeczą, że Pasteur był 
naturą nawskróś religijna, Co więcej Pasteur 
był katolikiem nie tyłko z metryki, 

Były w filmie momenty, gdy wprost sama 
logika prosiła o to, by bohater złożył ręte, 
ugiął kolano i z ufnością zwrócił się do Naj- 
wyższego. W rzeczywistości Pasteur nieraz to 
czynił; dobrze wiedział, że niejednej zagadki 
sam — bez bożej pomocy — rozwiązać by nie 
zdołał, I nie były pustym frazesem jego słowa. 
że „wiedza do Boga prowadzi“. 

Miało się wrażenie, że ten moment religij- 
ności w życiu uczonego pominięto celowo, ten- 
dencyjnie, — że był ktoś, kto miał w tym in- 
teres, Wolano więc o tym zamilcżeć, Jest to 
znamienne, I dlatego, choć film jest doskonały, 
jako dzieło sztuki, — nie jest doskonały jako 
dzieło prawdy, żywota Pasteura. 

A, ŻUROWSKI. 


AKCJA OPIEKUŃCZA. 


Tę rolę spełniają konferencje św. Wig- 
centego a Paulo. Członkowie tych instytit- 
cyj docienają do ciemnych izb mędzarzy i 
niosą pomoc przede wszystkim tym, któ- 


uświadomiony proletariusz. Oto wdzięczne rzy nie chcą żebrać. Ale nie pozostają bez 
zadanie, które spełnia Akcja Katolicka w| opieki i ci najbiedniejsi, co zmuszeni byli już 


Lublinie. 


I tych społeczników katolickich | żebrać. Dla nich prowadżi zakłady zam- 


z ludu majwięcej obawiają się przeciwnicy | knięte lub otwarte Lubelskie Towarzystwo 


Kościoła. Nie wiele wyprowadza ich m rów-| Dobroczynności. 


nowagi, gdy Akcja Katolicka 


Działalność tego Towa- 


kultywuje | »zystwa jest obszerna. Prowadzi ono siero- 


pierwiastki religijne, bo takiej działalności | ciniec dla 100 dziewcząt i przedszkole na 
umieją przeciwstawić propagandę wręcz al] sierocej, schroniskc dla 100 starców i ka- 
mienna, lecz najwięcej irytują się, gdy wi-|lek na Sieroecj i Sierakowszczyźnie, schro- 


dzą dobrze prowadzoną akcję społeczną. | nisko dla służby domowej 


niezdolnej do 


PLACÓWKI PRACY SPOŁECZNEJ. | Pracy w Rynku, ponadto oddało zgromadze 


Poważnym środowiskiem 


niom zakonnym do bezpłatnego użytku 


nadawania | Dom Zarobkowy przy uł. Dominikańskiej 


właściwego tonu pracom epołecznym JEst | pa sierociniec dla chłopców oraz na Wikto- 
„Związek Polskiej Intehgencji Katolic- rynie dom poprawy dla 50 moralnie upad- 
kiej“. Koło Lubelskie grupuje w swoim Po- |Jych dziewcząt. W zakładach Lubelskiego 
nie profesorów i absolwentów uniwersyte- | Towarzystwa Dobroczynności i w samodziel 
tu, którzy w dyskusjach na zebraniach miej nje przez zgromadzenia zakonne kierowa- 


wszechstronnie w 


nauki 


sięcznych rozważają 
oświetleniu katolickiej 


lnych opiekę sprawują SS. Miłosierdzia a 


t ś , społecznej |naq moralnie upadłymi dziewczętami S$. 
aktualne problemy. Z tej organizacji rekru-| pąsteyki. 


O doniosłości tej akcji społecz- 


H H Ra P i faape wi . , SA . 
tują się prelegenci do wygłaszania EGIETA-| nej nie potrzebuję mówić; znana jest do- 
tów dla szerokich sfer ludności miasta. — | prze zwłaszcza tym, którzy zainteresowali 


Bazintoresowna praca oświatowo-wychowaw | «io kiedykolwiek 
cza tego rodzaju nie da się wprost ocenić, | Ţ ab. X 


a znaczonie jej jest olbrzymie.. 

Nie tylko jednak na niesieniu oświaty 
mieszkańcom Lublina kończy się nola Z. P. 
I. K. Warto podkreślić z uznaniem jeszcze 
jeden moment akcji społecznej niezmiernej 


doniosłości. Chodzi mi o zwrócenie uwagi „UC l 
na poradnie dla rodziców, którą prowadzi | rozwoju Ch. Z. Z. 


sekcja pań. Ileż kłopotu sprawia krnąbrne 


dziajalnością starego 
Tow. Dobr. bo istniejacego od roku 
1815. 

PROWADZIMY WALKĘ. 


Na zakończenie stwierdzić możemy z 
satysfakcją, że katolicka akcja społeczna 
w Lublinie postępuje stało naprzód. Wobec 
napióżno starają się 
podźwignąć z upadku zw. zaw. P, P. 8., 


zachowanie się chłopców lub rozkaprysze-| Frakcji Rewolucyjnej P. P. S., czy socjali- 
nie dziewczynek jak wielkiej rozwagi wy-|StÓW „sanacyjnych* (Z. Z. Z.). Wyrazem 
maga zdecydowanie o przyszłym zawodzie tego jest choćby udział przedstawicieli tych 
dzieci! To też przyjacielskie rady dobrej| rganizacyj w radzie miejskiej. Mająca za 
znawczyni tych spraw p. A. Krzyżanow- sobą wieloletnią tradycję panowania na te- 


skiej ściągają do poradni coraz liczniejsze 
grono osób, pragnących zasięgnąć 
powziętej na podstawie zbadamia 
wym systemem psychologii dziecka. 
stromi od poradni nawet inteligencja; prze- 


inauko- 


renie lubelskim P. P. S. zdobyła 2 manda- 


opinii,| ty, Frakcja Rewolucyjna ani jednego, Z. 


Z. Z. wówczas nie odegrało żadnej roli; — 


Nie | Ch. Z. Z. natomiast zdobyły 3 mandaty, 


przy czym kandydaci ich przeszli w po- 


ważnie jednak przychodzą biedniejsi i tym |Szczególnych okręgach na pierwszym i 8 
trzeba, dać nie samą radę co do sposobu po- drugich miejscach list wyborczych. 


stępowahia z dziećmi, ale ułatwić skiero- 
wanie dziecka do odpowiedniej jego zdol- 
nościom pracy zawodowej. 

Szturmową placówka katolickiej akcji 
społecznej w Lublinie są Ch. Z. Z. Założo- 
ne w roku 1929, z roku na rok powiększają 
swój stan posiadania. Zawodowa Obrona 


interesów proletariatu przez „chrześcijan“ | Soofalistycznego związku 


A drugi dowód wzorowego nastawienia, 
to szybka likwidacja Koła Myśli Wolnej 
w Lublinie. W całej Polsce niedawno wła- 
dze administracyjne rozwiązały tę organi. 
zację za działalność antypaństwiową. Tym- 
czasem w Lublinie 2 łata temu zaledwie 
wygłosili bezbożnicy 4 referaty w lokalu 
kolejarzy i na 


znajduje coraz więcej uznania w masach. |tym ich akcja się skończyła. Wytworzył 
Obecnie Ch. Z. Z. liczą ponad 1.200 robot-| 5'© howiem taki stan, e młoda inteligen- 
ników i grupują dozorców domowych, ce.|Cja i clumeścijańscy robotnicy wykorzy- 


gielników, szpitalników, ofiejalistów biuro-| StYWAli zebrania wolnomyślicieli do 


a- 


wych i handlowych, młynarzy, robotników | gandy haseł katolickich. To oczywiście nie 


niefachowych, woźniców i  metalowców. 
Poszczególne organizacje stanowią kadry 
robotnicze, zespolone przy Zarządzie Okrę- 
gowym Chrześcijańskiego Zjednoczenia Za 
wodowego. Niezależnie od niego istnieje 
Ch. Z. Z. stużby domowej. 


Wszechstronną jest ich aktywność. Zwłą| 7 


Szcza w zakresie spraw gospodarczych. Ale 
pomińmy tu tę ich strone działalności, aby 
przystąpić do naświetlenia roli Ch. Z. Z. z 
innej strony. Zasługuje (na podniesienie 
fakt, że Ch. 7. Z. dają podstawę do dzia- 


było przewidziane programem wolnomyśli- 
cieli. Wolełi więc zaprzestać swej akcji 

Katolicyzm społeczny zatem ma w Lu- 
blinie przed sobą znakomitą przyszłość, a 
dziś pochlubić się może pomyślnym stanem 
swych organizacyj. 


Programy stacyj radiowych 
PIĄTEK, DNIA 28-g0 PAŹDZIERNIKA 1936. 
Program ogólny. Godz. 6.80 Pieśń „Kiedy ran: 
ne wstają zorze“; 6.33 Gimnastyka; 6.50 Muzyka 
z płyt; 7,15 Dziennik poranny; 7.25 Programy lo- 
kalne; 8 Audycja dla szkól; 8.10—11,30 Przerwa; 


łania oświatowej instytucji, — Chrześcijań- | 11,80 Audycja dla szkół; 11.57 Sygnał czasu i hej- 


skiemu Uniwersytetowi Robotniczemu. 
Ch. U. R. dzieli swoją pracę na 4 działy: 


nał z Krakowa; 12,03 Zespół Niny Mańskiej; 12,40 
Pogadankau; 12.50 Dziennik południowy; 15 Wia- 
domości gospodarcze; 15.15 Programy lokalne; g, 


niedzielne refefaty z różnych dziedzin ży-| 16.16 Rozmowa z chorymi ks, kapelana M. Ręka- 


cia z uwzględnieniem najaktualniejszych za | $a 
gadnień; kursy dla analfabetów i półanalfa- T 


betów w ciągu dwóch lat prowadzo- 


ze Lwowa; 16.30 Wiązanka pieśni ludowych 
kich — z Katowic; 17 Odczyt; 17.15 Koncert 
solistów; 17.50 Encyklopedia mówiona; 18 Poga- 
danka aktualna; 18,10 Wiadomości sportowe; g. 


Ime sa w śródmieściu i na przedmieściach | 18.20 Programy lokalne; 18,50 Na targowisku — 


(Dziesiątej, Kalinowszczyżnie i Helenowie) 
zespołami po 15 do 20 osób; specjalne kur- 
sy społeczne dła zarządów Ch. Z. Z. i uro- 


czyste obchody z których pierwsze miejsce | lokalne; 22 Kwartet fortepianowy; 


reportaż; 19 Fragment z powieści Michała Rusin- 
ka; 19.20 Z pieśnią po kraju; 19.45 Fragment ope- 
rowy; 20 Koncert z krakowa; 20.45 Dziennik wie- 
czorny; 20.55 Pogadanka aktualna; 21 Programy 
22.80 Skecz; 


zajmują majowe obchody rocznicy encyklik | 22.46 Orkiestra P. R.; 28—23.80 Programy lokal- 


papieskich „Rerum Novarum“ i „Quadra- 


„gesimo Anno; wreszcie prowadzenie biblio- 


ne dła Warszawy i Lwowa. 
Kraków (293,5 m), Godz. 7.25 Parę informacyj; 
7.80 Muzyka poranna z płyt; 14 Lokalne wiadomo- 


teki robotniczej w świetlicy przy ul. Sta-|ści gospodarcze; 14.05 Koncert popularny z płyt; 


szica Nr 6. 

Szczególnie kursy dla analfabetów spra- 
wiają wiele radości zarówno nauczającej mło 
dzieży akademickiej, jak robotnikom. Satys 
falkcją jest stykać się z byłymi socjalista- 
mi, którzy nauczeni czytać w Ch. U. R. 
chodzą po mieście, aby zapoznać się z tre- 


15.15 Koncert reklamowy; 15.30 Płyty; 15,55 Do- 
kąd jechać w święto; 16 Skrzynka techniczna; g. 
16.10 Pięć minut optymisty; 18.20 Koncert życzeń 
z płyt; 18.45 Program na dzień następny; 21—22 
Muzyka jazzowa z płyt. 

Lwów (377.4 m). Godz, 7.25 Program na dzi- 
siaj; 7.30 Parę iniormacyj; 7.85 Muzyka z płyt; g. 
14.30 Koncert życzeń; 1515 Koncert reklamowy; 
15,80 Lwowskie wiadomości bieżące; 15.85 Mło- 


ścią afiszów (wielkie litery ułatwiają czy-| dzież lwowska przed mikrofonem: 15.55 Informa- 


tanie) albo obserwować ich z dumą podpi- 
sujących swoje nazwisko, zamiast dawnego 
„stawiania cmentarzy”, jak mówią z po- 


tor turystyczny; 16 Muzyka taneczna z płyt; 18.20 
Pogadanka; 18.30 Płyty; 18.40 Skrzynka progra- 
mowa; 21 Muzyka lekka z płyt; 23—28.80 Koncert 

Warszawa (1386.0 m). Godz. 7.25 Parę informa- 


błażliwym uśmiechem kwalifikowani robot | cyj; 7.30 Muzyka z płyt; 15.15 Muzyak salonowa 


nicy o tych, którzy umieją podpisywać się 
tylko krzyżykami. Warto przy tym zazna- 


z płyt; 15.55 Jak spędzić święto; 16 Film, plastyka. 
architektura; 16.10 Pogadanka społeczna; 15.20: 
Koncert reklamowy; 18,45 Program na jutro; g 


a. 


czyć, że nadmiaru wysiłków do zwalczania | 21—22 Muzyka lekka z płyt; 28—28.30 Dalszy ciag 
analfabetyzmu długo jeszcze nie będzie w| koncertu orkiestry P. R. 


Lublinie, ponieważ według Ostatniego spi- 
su ludności w stosunku do innych wic- 


Katowice (390.8 m). Godz. 6 Pieśń poranna; 2. 
6,03 Muzyka z płyt; 7.25 Wiadomości bieżące; g. 
7.30 Muzyka z płyt; 13 Koncert życzeń; 13.15 Mu- 


kszych miast posiada Lublin niewspółmier-| zyka z plyt; 13.58 Wiadomości gieldowe; 15.15: 


jący zwłaszcza wśród warstw najbiedniej- 
szych. Tym jednak należy w pierwszym rzą 
dzie nieść pomoc materialną. 


tnie wielki odsetek analfabetów, przeraża- | Koncert reklamowy; 15.35 Chwilka społeczna; g. 


15.40 Lekcja polskiego; 15.55 Koncert muzyki pol 
skiej (płyty); 18.20 Jak spedzić święto; 18.25 Mu- 
zyka z płyt; 18,45 Programı na jutro; 18.50 Szkic 
literacki; 21 Muzyka lekka i taneczna z płyt, 
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lądania kopiectwa pod adresem monopoli państwowych 


Artykuły objęte monopolami państwowy 
mi stanowią obecnie poważną pozycję w 
wolnym handlu. I tak np. artykuły objęte 
inonopolem spirytusowym i solnym stano- 
wią znaczny odsetek obrotów branży spo- 
żywczo kołonjatnej. Szereg przedsiębiorstw 
zajmuje się np. wyłącznie sprzedażą wyro- 
bów Monopolu Tytomowego. W tych wa- 
runkach dla kupiectwa jest niezmiernie rze 
czą doniosłą, aby handel tymi artykułami 
monopolowymi był opłacalny, co niestety, 
nie zawsze ma miejsce. 

Od kiłku lat sprzedaż artykułów mono- 
polowych, za wyjątkiem detalicznej sprze- 
daży artykułów objętych moponolem spiry- 
tusowym, oparta jest bądź to na zasadzie 
rejestracji punktów sprzedaży, bądź też na 
zasadzie umów prywatno-prawnych, zawie- 
ranych przez dyrekcje monopoli z poszcze- 
gólnymi przesiębiorstwąmi, Jest to sposób 
lepszy od koncesyjnego; ale niezupełnie je- 
szcze zadawalniający kupiectwo. 

Dlaczego? 

Na to pytanie znajdujemy odpowiedź 
w „Tygodniku Handlowym“. „Błąd — czy- 
tamy — leży w tym, że miejsce dotych- 
czasowych koncesjonariuszy zajęli hurtow- 
nicy nie spośród zawodowego kupiectwa, 
lecz znowu spośród t. zw. osób uprzywile- 
jowanych, względnie organizacyj czy związ 
ków nie mających, ani z handlem, ani ze 
sprawami gospodarczymi nic wspólnego. 
Sytnacja więc zmieniła się tylko pod wzglę 
dem formalnym. Hurtownik prowadzi przed 
siębiorstwo nie na podstawie koncesji, lecz 
na podstawie prywatno-prawnej umowy; 
hurtownikami tymi jednak pozostali albo 
dotychczasowi koncesjonariusze, albo też 
inne Osoby, nie rekrutujące się jednak ze 
sfer kupieckich. 

Doświadczenia, jakie dyrekcje poszcze- 
gólnych monopoli poczyniły na przestrzeni 
ostatnich lat z tymi hurtownikami, rekru- 
tującymi się ze słer inwalidzkich czy też 
innych oOrganizacyj i związków, nie mogą 
być dodatnie, Monopole państwowe fuż od 
szeregu lat prowadzone są na sposób han- 
dlowy, a kierownicy ich muszą sobie dokład 
nie zdawać sprawę z tego, że każda hurtow 
mia jest placówką wymagającą od swego 
kierownictwa dużej dozy inwencji handło- 
wej, nastawienia kupieckiego, handlowego 
podejścia do całego zagadnienia prowadze- 
nia tej placówki, jednym słowem wymaga- 
jącą, aby kierownictwo spoczywało w rę- 
kach tych którzy zawodowo trudnią słę han 
diem. Związek Rezerwistów, Związek Ociem 
niałych Inwalidów, czy Związek Strzelecki, 
czy wreszcie jakakotwiek inna organizacja 
o charakterze społecznym, chociażby jak 
największe miała dla Państwa zasługi, cho- 
ciażby jak najbardziej dla celów ogólno- 
państwowych potrzebną i pożyteczną była, 
nie może być dobrym kupcem, a hurtownik 
właśnie dobrym kupcem być musi. Błędne 
jest mniemanie, Że sprawa jest załatwioną 
przez to, iż hurtownie te formalnie będące 
własnością związków czy osób uprzywile- 
jowanych, faktycznie przechodzą w ręce 
zawodowego kupiectwa, eksploatującego te 
umowy ma podstawie odrębnych umów, za- 
wartych z takimi hurtownikami. Hurtownie 
artykułów objętych monopolami są dużymi 
interesami, Wymagają one znacznych nakła 
dów kapitałowych. Osoba uprzywilejowana 
czy związek, z którym monopoł zawarł umo. 
wę w sprawie prowadzenia hurtowni, z regu- 
ły takiego kapitału nie posiadają. Ten wła- 
śnie objaw gremialnego poddzierżawiania 
praw na prowadzenie hurtowni uważamy 
tak z punktu widzenia gospoda o, jak I 
ogólno-społecznego za najbardziej niewłaści 
wy i nienormalny. 

„Tygodnik Handlowy* domaga się wpro- 
wadzenia w szeregi hurtowników monopoli 
zawodowego kupiectwa i to kupłectwa chrze 
ścijańskiego, którego udział dotychczas był 
niewielki, 

Drugą bolączką to Kalkulacja cen. 

„Artykuły monopołowe, pisze „T. H.*, 
winny być, jak wiadomo sprzedawane w de- 
talu po cenach z góry ustalonych, od któ- 
rych kupcy-detaliści otrzymują pewien ra- 
bat, będący ich zarobkiem brutto. Rabat 
ten skalkułowany jest w ten sposób, że ku- 
piec na sprzedaży artykułów monopolo- 
wych z trudnością tyłko pokrywa Koszta 


prowadzenia przedsiębiorstwa, zarabiając 
stosunkowo bardzo niewiele, Ta niska do- 
chodowość przedsiębiorstw, prowadzących 
sprzedaż artykułów monopolewych dopro- 
wadzona jest w niektórych wypadkach do 
takich granic, że kupiec na sprzedaży arty- 
kułów, objętych moponolami często nic nie 
zarabia, a są wypadki, że wprost traci“, 

Oto mankamenty w handlu artykułami 
monopolowymi. Kupiectwo żąda ich usunię- 
cia. I słusznie. Trzeba bowiem ten handel 
oprzeć na zdrowych zasadach t. Zn. opłacał. 
ności. Zrzeczenie się przez monoponol pe- 
wnej części zysku na korzyść detalisty spra- 
wę tę rozstrzygnie, A w ten sposób zyska 
nie tylko detalista, ale i monopole państwo- 
we. Detalista bowiem zainteresowany za- 
robkiem, będzie się starał o większy zbyt 
tych artykułów. TUR. 


Nowa „Hiszpania będzie budowana 


na zasadach zawartych w papieskich encyklikach społ. 
DONIOSŁE OŚWIADCZENIE GEN. FRAN CO. 


Powstańców hiszpańskich usiłują komu 
niści przedstawić w opinii świata jako reak 
cjonistów. Tymczasem wyraźnie oświad- 
czył naczelny wódz hiszpańskiej armii ma- 
rodowej, gen. Franco, że po zdobyciu Ma- 
drytu i zdławieniu anarchii komunistvez- 
nej zostanie wprowadzony w Hiszpanii u- 
strój, który przeprowadzi w sposób zdecy- | 
dowany reformę na rzecz ubogich i pokrzyw 
dzonych. 

Jak donosi z Hiszpanii korespondent 
londyńskiego tygodnika „The Universe“ 
gen. Franco oznajmił, że ustrój howej Hisz 
panii zostanie oparty na społecznych en- 
cyklikach „Rerum Novatum* i „Quadrage- 
simo Anno“, przy czym słuszne żądania mas) 
pracujących zostaną uwzględnione, W no-. 


Chluba kinematografii polskiej!!! 


„RÓŻA” 


Od wtorku dnia 13 października br. w kinoteatrze „APOLLO“ 


— Arcydzieło zakrojone na miarę wszechświatową!!ł 

Cudowna epopeja bohaterstwa, miłości i poświęcenia wg. 
nieśmiertelnego dzieła ŻEROMSKIEGO, rzucona z ołbrzy- 
mią plastyką i siłą wyrazu na ekran. — Najwyższa klasa 


W roli głównej: czołowi artyści sceny i filmu polskiego EICHLERÓWNA — 

Jaracz — Stepowski — Samborski — Znicz — Cybulski — Żelichowska — Daniacki — i cudowne 

dziecko, olśniewający talent Andrzejek Szpenderski. 

i powinien. — Jesto bezprzecznie najdoskonalszy film jaki stworzyliśmy od czasu istnienia 
naszej rodzimej kinematogralii. 


Poranki: w sobotę d. 17 bm. og.3-ciej, w niedzielę d. 18 bm. o g- 10 1 12-tej. Ceny miejsc od 50 gr 


gry aktorskiej. — Tłumy statystów. 
ZACHAREWICZ 


— Film ten każdy Polak oglądać musi 
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Kupiectwo wobec administracyjnej regulacji cen 


Krakowska Kongregacja Kupiecka na- 
desłała nam następujące uchwały: 

Troska rządu o utrzymywanie się cen 
artykułów pierwszej potrzeby na poziomie 
odpowiadającym zmniejszonej sile mabyw- 
czej ludności — jest w dzisiejszych warun- 
kach gospodarczych i socjalnych — całko- 
wiele zrozumiała i kupiectwo polskie w po- 
wyższej akcji pragnie lojalnie z władzami 
państwowymi współpracować, 

Niemniej sytuacja zwyżkowa na rynku 
artykułów rolniczych, jako objaw w zasa- 
dzie pomyślny, zwiększonego popytu, pocią 
gający automatycznie zwyżkę cen artyku- 
łów produkcji rolnej i hodowlanej w han- 
dlu detalicznym, nie stwarza, zdaniem Ku- 
piectwa Polskiego podstaw faktycznych do 

rozwijania rządowej akcji interwencyjnej 
w dziedzinie ruchu cen na artykuły rolni- 


Regułowanie kosztów wymiany, brzmi 
jedna z uchwał, przez sztuczną  redukję 
cen sprzedażnych i represję w kierunku 
ujawniania cen i cenników. nie może dać 
pozytywnych rezultatów. W tym stanie rze 
czy — celem zapewnienia racjonalnych wa 
runków dla kształtowania się cen w han- 
dlu — należy, zdaniem kupiectwa polskie- 
go: a) zaniechać polityki jakiegokolwiek re 
gulowania cen w drodze represji admini- 
stracyjnej; b) skoncentrować, całokształt 
polityki aprowizacyjnej i związanej z nią 
polityki cen w ministerstwie przemysłu i 
handlu; c) poddać zasadniczej przebudowie 
ustawodawstwo o zabezpieczeniu podaży 
powszechnego użytku; d) dążyć do upo- 
wszeldniania giełdowych notowań cen hur- 
towych i opierać na tych notowaniach usta 
lanie cen detalicznych. 
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Azad przeciwko skróceniu czasu pracy w górnictwie? 


W dniu 20 bm. delegacja górniczych 
związków zawodowych przyjęta została 
przez wicepremiera Kwiatkowskiego. Dele- 
gaci przedstawili wicepremierowi postulaty 
górników w sprawie skrócenią czasu pracy 
w kopalniach węgla do 6-ciu godzin na do- 
bę bez obniżki płac, motywując ten postu- 
lat koniecznością zatrudnienia licznej rze- 
szy bezrobotnych. 

Wicepremier joświadczył delegacji, że 
rząd również głęboko przejęty jest troską 
o zwiększenie zatrudnienia, i Że nad roz- 
wiązamiem tego ważnego problematu pra- 
cuje systematycznie, czyniąc wszystko, co 
jest w jego mocy, celem zwiększenia możli- 
wości pracy. 


Ziemia za zaległe płace 


W imr 16 katolickiego tygodnika „Kul- 
tury“ ukazał się artykuł omawiający cięż- 
kie położenie zobotników rolnych. Chodzi 
tu m, in. o częste zaleganie przez dwory z 
wypłatami zarobków. W związku z powyż- 
szym artykułem otrzymaliśmy od p. Chą- 
dzyńskiego z pod Limanowej artykulik, w 
którym poruszając to tak doniosłe zagad- 
nienie wysuwa propozycję. aby ci ziemianie, 
którzy nie są w stanie gotówką regulować 
zarobków, czynili to w formie wydzielania 
ziemi o równowartości zaległych płac. 

Oczywiście pomysł ten zasługuje 
rozpatrzenie. 


nA 


Od czwartku d. 15 października w kinoteatrze „Sztuka 


Szampańska bomba humoru, 
pikanterji 1 flirtu! 


„KROL BURLESK 


66 Miłość owiana at- 
mosterą beztros- 


kiego śmiechu, pogody i radości życia! Swieżość i barwność akcji! Fantastcyzny luksus wy 

sławy! Niezwykła śspiewność! Zabawy! Szał! Przepych! Werwa! W roli głównej: czołowi ar- 

lvśei WARNER BAXTER, ALICE FAYE, MONA BARRIE i JACK OAKIE. Obraz ten łączy wy- 
bnchowy humor sytuacji i niezwykłem napięciem treści! 


P. wicepremier wyraził przekonanie, że 
zarówno z gospodarczego jak i społeczne- 
go punktu widzenia nie byłyby pożądane 
jakiekolwiek posunięcia, mogące spowodo- 
wać zmniejszenie zarobków robotniczych. 

Co się tyczy skrócenia czasu pracy bez 
obniżania zarobków, to aczkolwiek formy 
życia gospodarczego ií stosunki socjalne 
zmieniają się i nie należy uważać obłowią- 
zujący obecnie 8-godzinny dzień pracy za 
ostateczną granicę — to jednak sytuacja, 
w jakiej znajduje się obecnie gospodar- 
stwo Polski nie jest odpowiednia do doko- 
nywania tak głęboko sięgających reform. 

W tei samej sprawie delegacja górni- 
czych związków zawodowych przyjęta zo- 
stała przez ministra przemysłu i handlu Ro- 
mana i przez ministrą opieki społecznej 
Zyndram-Kościałkowskiego. 
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50-proc. zniżki kolejowe 
dla emerytów 


Piszą nam: Przy regulacji noborów eme 
rytałnych dla b. urzędników „zaborczych* 
dokonanej w maju 1928 r., oprócz żywio- 
lowych ich obniżek, zlikwidowano także 
bezapelacyjnie legitymacje kolejowe o 50 
procentowej znłżce, Mimo dosadnej kryty- 
ki publicznej tego zarządzenia rząd nie w 
kierunku uchylenia go dotąd nie uczynił. 
Wobec jednak okoliczności, że: zarząd ko- 
lei państwowych w staraniu się o zwiększe 
nie dochodów wprowadził jazdy koleją dla 
urzędników za zniżką 66 proc. cen normal. 
nych. czy nie byłoby wskazanem poczynić 
u odnośnych władz pewnvch kroków w kie 
runku uchylenia tego postanowienia i przy 
wrócenia tym emerytom stałego korzysta- 
nia z jazdy kolejowej z dawną 50 procento- 
wą zniżką. Byłby to może szlachetniejszy 
i sprawiedliwszy gest państwowy, któryby 


oprócz przysporzenią kolei dochodów, wy- 


nagrodził choć częściowo trudne warunki 


wym ustroju będzie obowiązywać zasada 
hierarchii zamiast anarchii i reprezentacje 
wszystkich zawodów i klas w formie kor- 
poracjonizmu zamiast uprzywilejowania 
jednego tylko stronnictwa. Wprowadzenie 
w życie monopartii kończy się znowu wėl- 
skiem i niesprawiedliwością. Dyktatura i 
teror stwarzają sztuczny autorytet i wy- 
wolują w masach bunt, który może być na 
razie gleboko ukryty i niewidoczny, ale 
który wcześniej czy później z żywiołową 
siłą wybucha i prowadzi zuowu do prze- 
wrotu. 1 

Świat dzisiejszy mic lepszego 
dzie nad wskazania papieskich 
które opierają się na wiekowym 
czeniu Kościoła i nieśmiertelnych 
sprawiedliwości chrześcijańskiej... Nowa 
Hiszpania będzie w swej polityce konse- 
kwentna i zerwie wszelkie stosunki z Sowie 
tami, Kompromis Europy z zarazą komuni 
styczną wywołuje zgubny ferment, któregu 
jesteśmy świadkami. Nowoczesną dyploni! 
cję cechuje brak konsekwencji. Komunizu: 
potępiany w teorii. w praktyce przez pakt; 
z Sowietami jest aprobowany. W ten spo 
sób państwa Europy nie mogą rozplątać w 
zła gordyjskiego. jakim jest dzisiejsza kwe 
stia ustroju społecznego. Chrześcijańska 
Europa ma tylko przed sobą dwie drogi: 
albo podporządkować się taktyce Kominte" 
nu, albo konsekwentnie do  najdrobniej- 
szych szczegółów wprowadzić w Życie spo- 
łeczne zasady Ewangelii, podane w sposób 
zgodny z potrzebami nowoczesnymi w ef- 
cyklikach papieskich. (KAP.) 


nie znaj- 
encyklik, 
doświad- 
zasadach 


„MŁODY OBYWATEL“. 

Nr 10 (październikowy) „Młodego Oby= 
watela* czasopisma Społeczno-gospodarcze- 
czego dla młodzieży, wydawanego przez P. 
K. O. już wyszedł z druku i zawiera mię- 
dzy innymi art: „Jak urządzić Dzień 
Oszczędności”, — „Rozwój oszczędnictwa 
szkolnego u nas i zagranicą”, — „Jak Fra- 
nek zaoszczędził 250 zł”, — „Sami opra- 
wiamy książki“, dokończenie powieści „Ba 
sia“ itp. Bogato ilustrowany numer ten przy 
mosi szczegóły nowego konkursu „Młodego 
Obywatela", w którym nagrodzeni wyjadą 
na koszt redakcji do Warszawy celem zwie 
dzenia stolicy i P. K. O. i przemówienia w 
Polskim Radio. Prenumerata roczna wyno 
si tylko 1 zł. Konto Nr 29.200. Egzempla- 
rze Okazowe wysyła Referat Prop. Pras. 
P. K. O. w Krakowie. 
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MISTRZOSTWA BOKSERSKIE KRAKO- 
WA. W sali Sokoła odbył się mecz bokserski 
o mistrzostwo drużynowe Krakowa między 
Wawelem i Makkabi. Z powodu kilku nadwag 
pięściarzy Makkabi, zwycięstwo przyznano Wa 
welowi walkowerem 16:0. Towarzyskie spot- 
kanie zakończyło się również zwycięstwem 
Wawelu 18:3, W wadze muszej Kwiatek (W) 
wypunktował Kandla. W koguciej będący w 
doskonałej tormie Nowicki (W) znokautował 
w drugiej rundzie Amkrsuta, W piórkowej 
przyznano zwycięstwo Wnękowi (W) nad Gold 
flugsem. Sprawiedliwszy byłby wynik remiso- 
wy, W lekkiej mistrz Polski Chrostek (W) mo 
kautował w pierwszej rundzie Guttera, W pół- 
średniej Pancer (W) zremisował z Grosem, W! 
średniej Mikołajczyk (W) przegrał na punkty 
z Finkiem. W półciężkiej Pieniążek (W) zno- 
kautował w pierwszej rundzie Pinkustełda. W. 
ciężkiej Lubowiecki (W) wygrał walkowerem. 
W walkach pokazowych Pfeffer (M) w wadze 
lekkiej zremisował z Eichnerem (M) w kogucłej 
Jerzyk (W) zremisował z Nachtigalem (M) i w 
wadze półśredniej Szyper (W) wygrał z Dere- 
szewiczem (M). 

MISTRZEM KOLARSKIM KRAKOWA 
NA TORZE ZOSTAŁ na rok 1936—1987 
Kupezak (Legia) bijąc w finale 
dwukrotnie Wandora (również Legia) i raz 
mu ulegając. Na trzecim miejscu uplasował 
się Nowak (Garbarnia) na czwartym Duda 
(również Garbarnia). Publiczności z powo- 
du zupełnego bnaku propagandy niewiele. 


życiowe tym niewinnie i tak ciężko Krzyw. 
dzonym przez rząd „pariasom zaborczym". 


WŁASNOŚĆ NIERUCHOMA MIEJSKA 
NA F, 0. N. 


Polski Związek Źrzeszeń Własm. Nie- 
ruch. Miejsk.. uchwalił dohrowolne opodsat. 
kowanie właścicieli domów jednorazowo na 
rzecz Funduszu Obrony Narodowej w wy: 
sokości od 2 proc. do 5 proc miesięcznego 
dochodu brutto z nieruchomości zależnie od 
sumy dochodu. 


Str. 6. 


„GŁOS NARODU“ 


dn. 22 października 1936 


Groźna powódź na Kaszubach 


Ostatnia huraganowa wichura miała prze- | 


dleg bardzo groźny dla wschodniej części Bał- 
tyku, natomiast u brzegów polskich wicher 
spowodował osobliwe zjawisko  odepchnięcia 
mas wód ad brzegów tak, że poziom wód *vł 
bardzo niski. Burza nie uszkodziła brzegów 
naszych, natomiast wicher dał się we znaki xa 
całych Kaszubach, gdyż wiele drzew połamał, 
pozrywał miejscami przewody telefoniczne i an- 
teny, oraz uszkodził dachy, Wichura minela. 
wiatr zmienił kierunek na północny. przyno- 
sząc opad deszczowy i gradowy, 

Gwałtowne opady deszczowe na Kaszubach 
spowodowały ponowny wylew rzek powiatu 
morskiego. Wystąpiły z brzegów rzeki, Reda, 
Piaśnica i Czarnawoda. Wody zalały okoliczne 
„łąki i torfowiska, Piaśnica. uchodząca do mo- 
rza pod Dębkami na skutek swego wylewn 
spowodowała wylew kanałów odwadniających 
łąki i torfowiska, Płutnica uchodząca pod Put- 


Plaga sekciarstwa w Bydgoszczy 


„Dziennik Bydgoski* pisze 0 panoszących 
się na terenie miasta Bydgoszczy sektach, 
które nie są ani legalizowane ani zarejestro- 
wane. „Kościół Staro-Katolicki Polski Naro- 
dowej“ "(Faronowcy) liczy około 1000 wyznaw- 
ców. Przywódcą sekty jest Al. Zakrzewski, 
w mieście nieznany i nie meldowany. „Polsko 
Narodowy Kościół Katolicki* (Hodurowcy) — 
skupia 700 wyzmawiców pod przewodnictwem 
Jana Maziarza. „Stowarzyszenie Studentów 
Biblijnych* (dawniej Badacze Pisma św.) po- 
siada 36 wyznawców. Przewodzi sekcie W. 
Majrzchak, robotnik. „Stowarzyszenie Chrze- 
ścijan-Badaczy Pisma św.*, złożone z około 
90 członków, posiada własną kaplicę. Na oze- 
le sekty stoi Dymitr Wyjcowicz, dwukrotnie 
* sądownie karany, z zawodu stolarz. Badacze 
Pisma św. Zbór „Epifania* posiada członków | ZZ 
płatnych 35. Przywódcą sekty A, Gorzelany, 
szewc. Zjednoczenie Ewangelickich Chrześci- 
jan Dnia Siódmego posiada własną kaplicę, 
liczy 50 członków. Przywódcą jest Paweł Ku- 


be, dentysta. 


Z kroniki kieleckiej 


ZJAZD WYCHOWANKÓW B. SZKOŁY 
HANDLOWEJ w Kielcach odbędzie się w dn. 
1 listopada przy udziale przedstawicieli władz 
państwowych i duchowieństwa. Program uro- 
czystości między innymi przewiduje odsłonię- 
cie tablicy pamiątkowej ku czci 18 wychowan 
ków szkoły, poległych podczas wojny w wal- 
kach o niepodległość. 

WOJEWÓDZKI KOMITET POMOCY BEZ- 
ROBOTNYM odbył w dniu 21 bm. zebramie, 
zainicjowane przez wojewodę dr. Wł. Dzia- 
dosza. Na zebraniu rozważano skoordynowa- 
nie prac lokalnych komitetów miejskich i po- 
wiatowych oraz płanowe niesienie pomocy 
bezrobotnym, 

TUNEL NA PRZEJEŹDZIE NEWA- 
CHLOWSKIM. Przy ul. Piotrkowskiej, pro- 
wadzącej do wsi Niewachlowa znajduje się 
przejazd kolejowy, który od początku zbudo- 
wamia go w 1916 r. pochłonął kilkadziesiąt 
ołiar ludzkich, nie licząc całego szeregu po- 
łamanych pojazdów i zmiażdżonych zwierząt. 
To też rokrocznie rady miejskie i władze P. 
K.P. debatują nad przeprowadzeniem w tym 
miejscu tunelu lub wiaduktu, Radomska dy- 
rekcja P. K. P. opowiada się za budową wia- 
duktu, natomiast zarząd miasta widzi właści- 
we rozwiązanie w przeprowadzeniu tunelu. 
Wzgłedy bezpieczeństwa, jak i komunikacyj- 
ne domagają się, by sprawa ta wreszcie do- 
czekała się pomyślnego rozwiązania. 
—00000———— 


Naiwny farmer 
uwierzył sztukom kuglarza 


Miejscowość Shawville w Kanadzie była 
widownią komicznego, lecz o mało nie tra. 
picznie zakończonego wypadku. W miastecz 
ku odbywało się przedstawienie cynkowe, 
podczas którego sztukmistrz przepiłował 
między dwoma deskami Kobietę. Obecny 
na sali okoliczny farmer przypuszczał, że 
Kobiecie grozi niebezpieczeństwo i wystąpił 
w obronie rzekomej ofiary, raniąc nożem 


kiem, płynie nurtem wezbranym i również wy 
stąpiła z brzegów, 


W CZASIE BURZY ZATONĘŁO 
DWÓCH WIOŚLARZY, 


Burze morskie u wybrzeży niemieckich od- 
czuto również b. silnie na wodach „śródlądo- 
wych i tak na jeziorze Triebelsee w Branden. 
burgi; silna fala wywróciła lodź, w której znaj- 
«lowało się 3 członków szkolnego klubu wiv- 
ślarskiego, Dwóch utonęło, trzeci rozpaczliwym 
wysiłkiem zdołał dopłynąć do brzegu, 


Nr 290. 


Odsiecz dla Oviedo przybyła w decydującej shwili 


Po wkroczeniu nowych 
stańczych do Oviedo, sprawozdawca „Niemiec 
kiego Biura Informacyjnego* udał się do głów 
nej kwatery powstańczej w Grado pod Ovie- 
do i rozmawiał tam z gen. Aranda, kióry od 
3 miesięcy bronił się w Oviedo. Gen, Aranda 
oświadozył że milicja górnicza atakująca Ovie 
do liczyła od 5000 do 8000 ludzi. była dobrze 
zorganizowana i należycie uzbrojona. nriała 
działa i broń meksykańską i czechosłowacką. 
Obrońcy Oviedo mieli tyłko 60 karabinów ma 


szynowych w pierwszej linii, a 20 w drugiej 


Kinoteatr dźwiękowy „W A ND A“ Sw. Gertrudy 5 


Wyświetla od dziś lilm niezwykle cekawy cał 


subtelny obraz o niewysłowiouym czarze i wdzięku 


kiem odrębny w tceści i wykonaniu! — Pogodny 
— Wielki triumf reżysera Clarence'a 


Browna twórcy „ANNA KARENINA* 


Żona czy sekretarka 


Wegoła i dowcipna komedia pełna pikanterii i 
ulubione gwiazdy CLARK GABLE, MYRNA 


humoru. — W rolach słównych: 3 najbardzie, 
LOY, JEAN HARLOW. Obraz ten dzięki niez- 


wykłej reżyserii, wspaniałej fabule, mistrzowskiej grze jest jednym z najpiekniejszych filmów 
tego sezonu. — Ponadto w programie rewelacyjne dodatki. 


Początek seansów w dnie powszednie puuklualnie o 


5, 7, i 910. W niedzielę i święta o g. 3. 


[ra 
faska 


Szczęśliwe ocalenie lotnika argentyńskiego 


Znany lotnik argentyński Franco Bian- 
co, który tydzień temu wystartował z Rio 
de Janeiro do Buenos Aires, musiał z powo- 
du wady silnika lądować na otwartym mo- 
rzu w odległości 140 klm. od Florianopolis. 
Lotnik przebywał przez trzy dni na wodzie 
w coraz bardziej zanurzającym się aparacie, 
oczekując śmierci. Pod koniec trzeciego 
dnia, leżąc ma płacie aparatu. spostrzegł 


hydroplan niemieckiej linii pocztowej „Kon- 
dor“. Nie miał jednak możności zwrócenia 
uwagi przelatującego nad mim pilota. Szczę- 
śliwym zbiegiem okoliczności pilot „Kondo- 
ra“ musiał z powodu mgły zniżyć lot i do- 
strzegł Franco Bianca. Opuściwszy się na 
wodę zabrał na pokład nie tylko osłabionego 
lotnika, ale i silnik jego aparatu, który w 
krótkim czasie poszedł na dno. 


Uniwersytet Lwowski w hołdzie 
Ks.Arcybiskupowi Drowi Twardowsklemu 


Polskie Towarzystwo Teologiczne i Wy- 
dział Teologiczny U. J. K. urządziły w dniu 
20 bm. w sali uniwersyteckiej Unii Lubel- 
skiej uroczyste posiedzenie celem uczczenia 
złotych godów kapłaństwa JE. Ks. Aroybi- 
skupa Dr. Bolesława Twardowskiego, dokto- 
ra h. c. Lwowskiego Uniwersytetu. Posiedze- 
nie zagaił ks. prof. dr. Szydelski, prezes Pol- 
skiego Tow. Teol. Referat: „Rozwój Teologii 
w ostatnich 50 latach* wygłosił ks. prof. dr. 
Klawek. Następnie ks, prot. dr. Szurek mó- 
wil o najnowszych dziejach archidiecezji lwow 
skiej. Ks. Arcybiskup złożył podziękowanie 
organizatorom obchodu i podkreślił swój sto- 
sunek do Wydz. Teol. Na uroczystość przybyli 
ks. biskup dr. Baziak, rektor Uniw. prof. dr. 
Kulczyński, Kapituła lwowska obrz. łać. i 
liczni przedstawiciele duchowieństwa lwow- 
skiego. 


Zajścia antysemickie w Warszawie 


We wtorek na wydziale prawnym uniwer- 
sytetu warszawskiego doszło do zajść antyse- 
mickich, Na I roku studiów przed wykładem 
prof. Jarry wywiązał się incydent w związku 
z zajmowaniem miejsc przez studentów. Grupa 
studentów wezwała studentów żydów, aby za- 
jęli miejsca po lewej stronie sali, Na to stu- 
denci żydowscy odpowiedzieli okrzykami: 
„Precz z chuliganerią, żądamy równouprawnie- 
nia żydów“ i t, p. Powstało zamieszanie, przy 
czym grupa studentów nacjonalistów potur- 
bowała kilku żydów i usuneła ich na lewą 
sronę sali. Wówczas żydzi opuścili salę wy- 
kładową, 


Do zajść antysemickich doszło również w 
Głównej Szkole Handlowej i na Politechnice, 
gdzie rozrzucono ulotki, W Szkole Handlowej 
studenci pobili wożnego, 


sztukmistrza. Farmerowi groziła surowa ka- 
ra w razie śmierci rannego, ponieważ jednak 
wraca on do zdrowia. kara bedzie mu złago- 
dzona. 
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Kino „PROMIEN% T. S. L. Podwale 6. Telefon 124-26 


Film, którego ukazanie się było rewelacją. — Film, który każdy bez wyjątku 


musi 
obejrzeć ~ 


PASTEU 


dramat słynnej wytwórni Warber Bross 
w głównej roli genialny artysta PAUL 


MUNI. — Skorzystajcie z ostatniej sposobności obejrzenia filmu, którego się 
nigdy nie zapomina. — Przedstawienia o g. 5, 7 i 9'15, w dz od g. 3 pop. 


Codziennie o godzinie 3 po południu, w niedzielę tylko o godz. 10 i 12 przed 
południem przedstawienia po cenach porankowych z filmu „NASZE SŁO- 
NECZKO'* z Shirley Temple w głównej roli. 


Więc pomny na to ceñ Twój czas: 
Podróżuj tylko samolotem! 


Nowe włókno sztuczne — 
carnofil 


Niemcy poszukuja ma gwałt najrozmait- 
szych namiastek. Ostatnio wytworzono w 
Niemczech nowy rodzaj włókna sztucznego. 
Jako surowiec do wytwarzania nowowynale- 
zionego włókma stosuje się mięso i dlatego 
właśnie nazwano je camofilem (caro po ła- 
cinie mięso). Mięso po obrobieniu chemikalia 
mi celem rozpuszczenia łatwiej rozpuszczal- 
mych składników i po wysuszeniu, poddaje 
się bardzo subtelnemu rozdzielemiu na poje- 
dyńcze włókienka. Włókienka te następnie 
na zwykłych maszynach tekstylnych przedzie 
się i skręca na włókno, mające zastąpić weł- 
nę. Włókna carnofilu znalazły zastosowanie 
w chirurgii jako nici do zszywania poopera- 
cyjnego zamiast nici z kiszek baranich. Nici 
te slzładają się wyłącznie z białka i to charak 


teru zwierzęcego, ulegają zatym całkowitej 


resorbeji. Ponadto przewyższaja one nici z ki 
szek swą chemiczną czystością. Włókna carno 
filu dają się farbować, jak wełna, przerabiać 
razem z wełna itd, 


FIRMA 


ANTONI ROTHE 


Życie jest krótkie! Żyjesz raz —' 
Straconych chwil nie kupisz złotem, 


Tel. Nr. 121-74. Rek zał. 1879 


poleca . 


po cenach niskich Świece I lampki 


na groby. 


Od Wydawnictwa 


Prosimy P. T. Abonentów 
o nadsyłanie prenu neraty za 


październik. 


Równocześnie zwraca ny się 
do wszystkich abonentów za- 
legających z prenumeratą z go- 
rącem wezwaniem aby zechcieli 
niezwłocznie zaległości wyrów- 
nać. 


r w, Z OAZA 


Kraków, ul. Sławkowska 20 A 


K 


oddziałów pow-|! linii, do tego 2 miliony pocisków, mało dział 


i granatów. W czasie oblężenia artyleria prze 
ciwnika powodowała duże straty w ludziach 
wśród obrońców. Górnicy mieli także czolgi, 
samochody pancerne, a obrońcy miasta tylko 
2 stare czołgi. 

Odsiecz wojsk marokańskich przybyła — 
mówi gen. Aranda — w ostatniej decydującej 
chwili, kiedy brakowało już w mieście poci- 
sków i żywuości, a milicja górnicza opanowa- 
ła już kilkanaście domostw. Ludność w ozasie 
oblężenia kryła się po piwnicach i żyła ry- 
żem i grochem, Wodę czerpano ze studzien 
zapasowych. Strategiczne walki o Oviedo ma- 
ja duże znaczenie, gdyż w ten sposób zatrzy- 
maliśmy znaczne siły przeciwnika przez dłu- 
gi czas w tym punkcie. Obeonie zaś rozpocz- 
niemy natarcie ku północy i wschodowi, a 
także oczyszczenie Asturii od czerwonych — 
kończy gen. Aranda — co wymagać będzie 
bardzo wiele pracy 


DZIECI POD CZERWONYMI RZĄDAMI 
MADRYCKIMI BEZ SZKÓŁ. 


Jak ostatnio oświadczył minister oświaty 
rządu madryckiego w samym tylko Madrycie 
wskutek zamknięcia szkół klasztornych 90 ty- 
sięcy dzieci pozostaje bez szkół. Usiłowaria 
rządu, aby odebrać z rąk czerwonych organi- 
zacyj zagarnięte przez nie budynki szkolne 
spełzły na niczym. 


Bestialstwa czerwonych 


Korespondent agencji „Havas“ donosi 0 
zamordowaniu przez czerwonych dwóch bi- 
skupów, z Almerii i Guadixu. Biskup Almerii 
był trzymany przez pewien czas na okręcie 
wśród jeńców. Zmuszano go by wyparł się 
wiary katolickiej. Po licznych torturach roz 
strzelano go a zwłoki jego zostały spalone. 
Biskupa z Guadixu pijany motłoch. złożo- 
ny z kobiet i marynarzy prowadził przez 
miasto na miejsce stracenia. Ciało jego po- 
dziurawiono licznemi uderzeniami sztyletów 
i skopano. Wreszcie oblano je benzyną i spa 
lono. Ustępujące oddziały komunistów I 
anarchistów z Toledo pod naporem wojsk 
powstańców, rozstrzelały w okolicy kilkuna 
stu księży i zakonnie. 


Z kraju i ze świata. 


W PROCESIE LWOWSKIM O NAPAD NA 
POCZTĘ W GRÓDKU JAGIELLOŃSKIM «a. 
padł we wtorek wyrok, Łebed został skazany 
na 12 lat, Dołyński na cztery lata więzienia, 
Przed wydaniem jeszcze wyroku aresztowano 
na sali sądowej świadka dziennikarza ukraiń- 
skiego Paładijczuka, który plątał się w ze 
znaniach, podając wiele sprzeczności w 90- 
równaniu z zeznaniem złożonym w śledztwie. 


WE WŁOCŁAWKU ODBYŁO SIĘ POŚWIĘ- 
CENIE KOŚCIOŁA ŚW. STANISŁAWA w 
dzielnicy robotniczej. Poświęcenia dokonał Ks, 
hiskup Radoński, Uroczystą Mszę św, odprawił 
ks, biskup-sufragan Owczarek, Główną zasługą 
w sprawie tej budowy posiada ks. J, Straszew- 
ski, pierwszy i dotychczasowy proboszcz, 


WYPRAWA POLAKA BIEGAŃSKIEGO W 
BECZCE PO JEZIORZE ERIE z Buffalo do 
Cleveland. która miała być próbą przed jago 
transatlantyeką podróżą, nie udała się. Okazało 
się, żę z jednej strony beczka jest za lekką, z 
drugiej zaś, że przecieka, Biegański już włas- 
nych łunduszów na zbudowanie silniejszej bet 
ki nie posiada, Zdany on jest na łaskę lub nie- 

łaskę impresaria, który podobno będzie fi- 
nafisows „jen niezwy” Ją podróż, 


STRACILI WSERÓR PO WYPICIU WA- 
LEWKI Z DENĄATURATU. Na zabawie w do- 
mu Wasyla Kaniury w Szkle (pow, jaworow* 
ski) gospodarze poczęstowali gości nalewką 
borćwkową, zaprawiomą denaturatem. Goście 
upili się, a następnego dnia jeden z nich M. 
Swoboda zmarł wśród wielkich boleści, zaś 
dwaj inni młodzieńcy An, Kozak i Iko Mo- 
tyl oślepii. 

ŚMIERĆ DWÓCH CHŁOPCÓW PRZY WY- 
BUCHU ZNALEZIONEGO POCISKU. Na po- 
Jach kolonii Granatów w pow. łuckim 12-letni 
Zinowiej Mielniczuk j 10-letni Wł, Dłamarcznk» 
pasąc bydło, znaleźli pocisk armatni z czasów 
wojny i manipulując przy nim spowodowali 
wybnch. Obaj chłopcy ponieśli śmierć, 


EKSPRES PARYŻ — BAZYLEA ZDERZYŁ 
SIĘ pomiędzy stacjami Langres į, Chamont Z 


pociągiem pospiesznym Boulegne — Bazylea. 
Dwaj pasażerowie pociagu Paryż — Bazylea 
zostali zabici oraz czterej ranni. 
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Nr 290. 
Kronika lwowska 


(Adres Oddziału łwowekiego „Głosu Na- 
rodu“ Lwów, uł. Małachowskiego 2/V. Te- 
lefon nr. 118-11). 

ŚWIĘTO CHRYSTUSA KRÓLA. W nie- 
dzielę, 25 bm. jako w uroczyste święto Chry 
stusa Króla, odprawi ka Biskup dr Eug. 
Baziak o godz. 10 w Bazylice pontyfikalną 
sumę. Organizacje katolickie wezmą w na- 
hożeństwie tym udział ze sztandarami. 
Z oklazji tego święta odbędą sig uroczyste 
zebramią staraniem Parafialnych Zarządów 
Akcji Katolickiej, dnia 25 bm. o godz, 17 
w sali parafialnej przy kościele św. Marcina 
oraz w sali „Sokoła II“ przy ul, Kętrzyńskie 
go, zaś o godz. 18 w sali Czytelni Katolic- 
kiej (Pielkarska 28) i w sali szkoły św. Jó- 
zefa (ul. Lelewela), 

12 ŻYDOWSKICH PASERÓW, Policja lwow- 
elką aresztowała wczoraj dwunastu żydowskich 
paserów, którzy nabywali i ukrywali u siebie 
rozmaite towary, pochodzące z kradzieży, do- 
konywanych w wagonach kolejowych na linii 
Lwów — Sapieżanka, Sprawców tych kradzie- 
ży dotąd nie wykryto, Jest rzeczą charaktery- 
styczną, że skradzione towary, wartości ogól- 
nej ponad 10 tysięcy złotych. nabywał od zło- 
dziei wyłącznie paserzy żydowscy! 

POCIĄG POPULARNY DO WARSZAWY 
organizuje Liga Popierania Turystyki, Odjazd 
ze Lwowa w sobotę 24 bm. o godz, 21,35, od- 
zjazd z Warszawy w poniedziałek 26 bm. o 
godz. 20.35, Bilety w cenie zł, 16, do nabycia 
w biurach podróży. 

KURS OGRODNICZO - PSZCZELARSKI 
organizuje Małopolskie Towarzystwo Ogro- 
dnicze we Lwowie w czasie od 3 listopada 
hr. do 3 marca 1937. Informacje i wpisy w 
Zarządzie Kursu, pl. Bernardyński, wa wtor 
ki, czwartki i soboty od godz. 19 do 20.30. 
00 

TEATR WIELKI. 

Czwartek godz. 7.30: „Spazmy modne", 
POWSZECHNY TEATR ŻOŁNIERZA, 
Czwartek godz. 7.80: „Manewry jesienne". 
REPERTUAR EIN LWOWSKICH, 

APOLLO: „Mały lord“. 
ATLANTIC: „Tajna brygada“. 
CASINO: „Żona, czy sekretarka". 
CHIMERA: „Mały buntownik". 
UCIECHA: „Droga bez powrotu“ i rewia, 
GRAŻYNA: „Hrabina Marica”, 
KOPERNIK: „Pasteur“. 

MUZA: „Pokusa“. 

MIRAŻ: „Za chwilę szczęścia 
PALACE: „Panna Lili“ 

PAX: „Katarzynka. 

RAJ: „Jadzia”, 

ŚWIT: „Kuszenie szatana", 
STYLOWY: „Zew krwi" i rewia. 


PAŃ: „Bounty“. 
TON: „Piekielny wąwóz”. 


Z TEATRU WIELKIEGO. Najbliższą pre 
mierą będzie komedia muzyczna T. Bernar- 
da i R. Benatzky'ego: „Kawiarenka“. W pró 
bach znajdują się poza tym: „Odprawa po- 
słów greckich“ Kochanowskiego i „Potrój- 
py“ Plauta-CiekHńskiego. 
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Awanturniczą kramarką żydowską 
winny zająć się władze 


Powołanie do życia organizacji chrześci. | 


Jańskich kramarzy w Sukiennicach, wywo- 
łało u właścicieli żydowskich kiosków zde- 
nerwowanie, które od czasu do czasu wyla- 
dowuje się w niezbyt kulturalnej formie. 
Przed kilku dniami hala Sukiennic była wi- 
downią awantury, wywołanej przez kramar- 
kę żydowską. Gdy od jednego z kiosków: ka- 
tolickich odeszła: klijentkia, katoliczka, by 
zakupić towar w innym katolickim kiosku, 
właścicielka jednego z żydowskich kiosków 
chciała ją koniecznie zwabić do siebie, głoś- 
nymi okrzykami. Sąsiadka, kramarka kato- 
lieka, zwróciła owej żydówce uwagę, że po- 
dobne zwabiamie Klijentów jest  niedopu- 
szęzalne, Wtedy żydówka, iniejaka Róża 8., 
zaczela tupać nogami i wykrzykiwać różne 
orilynarne wyzwiska, W pomoc przyszedł 
jej brat Henryk S., Który zagroził katolłc- 
kiej kramarce, że zrobi z nią to samo, co 
przed kilku laty z pewnym akademikiem, 
j obitym przez żydowskiego kramarza w Su- 
kiennicach do nierzytomności.  Katoliccy 
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Rekord humoru! 


Kapitalna Polska 
komedia p. tyt. 


„GŁOS NARODU” dn. 


22 października 1086 


100.000 zł. kredytu uzyskało 


chrześcijańskie kupiectwo Krakowa 


Na czwartek, 22 bm., zwołała Krakowska 
Kongregacja Kupiecka ogólne zebranie swych 
członków, na którym omawiana będzie: 1) Spra 
wa przyznania kredytów dla kupiectwa chrze- 
ścijańskiego, zorganizowanego na terenie Ma- 
łopolski Zachodniej w KKK. (referuje: wice- 
prezes Jan Kuhn), 2) Szczegóły postępowaaia 
przy uzyskiwaniu kredytu rozdzielanego przez 
Bank Związku Spółek Zarobkowych, Ojldział 
w Krakowie (referuje: skarbnik Dyr, Cz, Czar- 
necki, 

W wyniku akcji prowadzonej przez Radę 
Naczelna Zrzeszeń Kupiectwa Polskiego w War 


tów dla kupiectwa chrześcijańskiego, została 
pozytywnie rozwiązana, Rząd przyznał kupiec- 
twu chrześcijańskiemu kredyt w wysokości 
jednego miliona złotych, który rozprowadzony 
będzie za pośrednictwem Banku Zw, Spółek Za- 
robkowych. Oddział w Krakowie, Kupiectwn 
chrześcijańskie, zorganizowane w KKK, uzy- 
Skało przydział kredytu w wysokości 100.000 
złotych, który rozdzielany będzie na podstawie 
opinii KKK. O szczegółach dotyczacych spo. 
sobu starań o pożyczkę oraz o całym trybie 
postępowania przy zaciaganiu pożyczek. mó- 
wić będą wyżej wymienieni prelegenci Zehra- 


Er. 2. 


Kronika T RAT 


PAŻDZIERNIK, 


22. Czwartek. Św. Filipa, 
Wschód słońca 6.18, zachód 16.28, 
Długość dnia 10 godzin i 15 min, 


Piątek. Św. Seweryna. 
Wschód słońca 6.14, zachód 16.26, 
Długość dnia 10 godzin i 12 min. 

—000— 
POMYŁKA DRUKU. W nr. 284 „Glom 
Narodu“ ma stronicy czwartej w artykule p, 
St. Ostena „„Genewskie uśmiechy“ w ósmym 
wierszu od dołu pierwszej szpalty tego arty- 
kułu winno być: „delegacji łotewskiejć a nia 
| litewskiej. 
DZIENNIKARKI ŁOTEWSKIE W KRA- 
WIE. Do naszego miasta przybyły dwie 


x 


23. 


[ko 


szawie przy współpracy Kongregacji Kupiee- |nie odbędzie się przy ul. Wiclopole 11, P>. | dziennikarki łotewskie p. Wilde, żona preze- 


kiej w Krakowie, sprawa specjalnych kredy- 


czątek o godz, 20, 


Nowa seria doniesień 


przeciw kupcom krakowskim 


Miejskie organa targowe w Krakowie prze- 
prowadziły w dniu wczorajszym kontrolę w 
przeszło 400 lokalach handlowych, W 294 wy- 
padkach stwierdzono  niezastosowanie się do 
zarządzenia o uwidacznianiu cen, Kontrola wy- 
kazała poza tym, że niektórzy niesumienni 
sprzedawcy dla obejścią odnośnych - przepisów 
usunęli z wystaw sklepowych sprzedawane 
artykuły, Dlatego też Zarząd miejski wyjaś- 
nia, że niezależnie od cennika. który winien 
być wywieszony w lokalu handlowym w miej- 
scu widocznym i dostępnym dla kupujących, 
ceny winny być umieszczone również ua 
wszystkich wystawionych na sprzedaż artyku- 
łach powszedniego użytku, tak wewnątrz lo- 
kalu (np. na ladach, stołach) jak i zewnątrz, 
a więc w wystawach i gablotach sklepowych. 
O ile zaś wystawa sklepowa jest próżna, wi- 
nien być na wystawie wywieszony cennik 
wszystkich sprzedawanych w sklepie towarów, 

%: . 


W związku z zarządzoną przez Min, Spraw 
(Wewn, akcją walki z drożyzną odbyła się w 


krak. Urzędzie Wojew, konferencja przedsta- 
wicieli władz oraz Świata kupieckiego, Konfe- 
rencję zagaił wicewoj, dr, Małaszyński, Na 
konferencji stwierdzono, że niektóre zawody, 
względnie jednostki wykorzystały koniunktura! 
ne momenty do bezpodstawnej podwyżki cen, 
— W najbliższych dniach powołaną zostanie 
„komisja dla kontroli cen, Zamyikając konferen- 
cję wicewoj. dr. Małaszyński zapowiedział, że 
nakładane obecnie kary za nienwidącznianie 
i podbijanie cen mają charakter ostrzegawczy, 
w przyszłości zaś ulegną one zaostrzeniu, o 
ileby zrozumienie konieczności zapobieżenia 
zwyżce cen nie znalazło w sterach zainterego- 
wanych należytego oddźwięku, Jednocześnie p. 
Wicewojewoda powołał się na dotychczasowe 
obywatelskie ustosunkowanie się organizacyj 
kupieckich į przemysłowych do zamierzeń Rzą- 
„du i zaapelował do tych organizacji o zrozu- 
7 mienie interesu Państwa, oraz interesów wszyst 
kich obywateli, tkwiącego w zapobieżeniu 
zwyżce cen, 


zw O 


|sa porozumienia prasowego polsko-totewskie 
go i p. Ditrichson. Zabawia one w Krakowie 
kiłka dni, zwiedzą miasto i nawiążą kontakt 
z kołami dziennikarskimi Krakowa. 

ODZNACZENIE KRAKOWIANINA, Inż. 
Mieczysław Cence], krakowianin, pracujący od 
25 lat w przemyśle papierniczym we Francji, 
odznaczony został ostatnio przez Rząd fran- 
ouski „Legia honorowa“ za zasługi położone 
w tej dziedzinie. 

W NOWE TABLICZKI ROWEROWE żół- 
lego koloru winni zaopatrzyć się rowerzyści 
do dmia 1 listopada w magistracie. Od tego 
dnia tylko rowery z żółtymi tabliczkami będą 
mogły być używane na ulicach miasta. Ta- 
bliczki wydaje Wydział Adm. ogólnej, pl. 
Wszystkich Świętych 6, w godzinach od 8— 
14, i 15—19. 

WYSTAWA JUBILEUSZOWA WOJCIE- 
CHA KOSSAKA otwarta zostanie w Pałacu 
Sztuki przy placu Szczepańskim, w niedzielę, 
25 bm. Będzie ona przeglądem 60-letniej pra- 
cy malarskiej sędziwego batalisty, pierwsze- 
go w Polsee malarza konia, 

NOWYM KOMISARZEM UBEZPIECZALŁ- 
NI SPOŁ., w miejsce p. Zachariasiewicza, któ 
rego powołano na stanowisko delegata Min, 
Opieki Społ. dla Ubezpieczalni krak., został 
jdr. R. Günthner. Przeciw p. Zachariasiewi- 
czowi wystąpił ostatnio Zw. Legionistów z po 


| == o O UÁ wodu zajmowania przez niego dwóch posad, 


0 kilka godzin pracy 

dla najbiedniejszych dzieci 

Towarzystwo Ochrony Dzieci i Młodzieży 
chcąc zdobyć fundusze na swe cele wystąpiło 
z interesującą inicjatywą. Tow, uruchomi tak 
zwaną „pracownię społeczną”, W. pracowni 
tej będzie się wyrabiało: roboty ręczne, dro- 
fbiazgi, ozdoby na drzewko, kotyliony i t. p. 
Panie, pragnące "ulżyć nędzy dzieci, zechcą 
zgłaszać się jako ochotniczki do tejże pracow- 
ni, gdzie pod fachowym kierunkiem instrukto- 
rek, każda z pań znajdzie odpowiednie zatrud. 
nienie (nawet te panie, które robótek ręcznych 
pie umieją), Zaczęte roboty można zabierać do 
domu, do wykończenia, Pracownia Społeczna 
otwarta będzie: we wtorki 1 piątki od godziny 
16.80 do 18.30 w lokalu T. O, M., ul, Floriań- 
ska 32, oficyny, I, p. Telefon 138-04, 


Domagają się 263 tys. zł. za dzierżawę 
szybu węglowego 

Sąd Cywilny w Krakowie rozpatruje obec- 
pie skargą wniesioną przez Sierszańskie Zakła- 
dy Górnicze przeciw Osadzie górniczo.przemy- 
słowej w Jaworznie, o odszkodowanie w su- 
„mie 263 tys, zł, za dzierżawę szybu węglowe- 
go. Kwestia, którą Sąd ma rozstrzygnąć jest 
b. skomplikowana, Ponieważ w sprawłe tej Mi- 
nisterstwo Przemysłu i Handlu podjęło się po- 
średnictwa między stronami, nia jest wykln- 
czone, że skarga zostanie wycofana, 


Kllka dni pogodnych uratowało zbiory 


Kilka ostatnich dni względnej pogody uła- 
twiło rolnikom w województwie krakowskim 
dokończenie zbiorów ziemniaków i okopo- 
INNE" mm a WERNNNNNNNNACENNEK" 


Kramanze Sukiennic złożyli w prokuraturze 
odpowiednie doniesienie. Niezależnie od te- 
go władze miejskie winny zająć się tą spra- 
wą i niedopuścić na przyszłość do wywoły- 
wania w hali Sukiennice awantur przez wo- 
jaewniczą żydówkę i jej pomocników. 


(Z UZNANE" 


Kino „SWIT“ Straszewskiego 18. — Telefon 182-01. 


Od piątku dnia 168 października 1938 roku 
Rekord werwy! 


TO NIE WYPADA 


Arcywesołe eskapady wesołego urwisza-pensjonarki. W rolach głównych największy zespół 
komediowy, jakiego jeszcze w żadnym polskim tilmie nie było ! Występują: Loda Niemi- 
rzanka zwana powszechnie polską Franciszką Gaal oraz A. 


—: 1—: +=: Rekord tempa: 


Żabczyński, K. Junosze- 


wiznmy. Zbiory wypadły na ogół dobrze. Obec- 
nie prowadzone są w szybkim tempie jesien- 
ne prace siewne. 


Wzrost liczby małżeństw w sierpniu 
Według zestawień M. Biura Stalystyczne- 
go w miesiącu sierpniu zawarto w Krakowie 
małżeństw 233 (139), w tym chrześcijańskich 
166 (115). Uredziło się żywo dzieci 229 (230), 
nieślubnych 43 (44), w czym z małżeństw ży- 
dowskich rytualnych 13 (21). Wśród żywo uro 
dzonych było chłopców 123 (105). W tym sa- 
mym okresie czasu xmarło osób 191 (186). 
Liczba zmarłych w szpitalach wynosiła osób 
76 (65). Z przyczyn śmierei najwięcej przy- 
pada na gruślicę 26 i na nowotwory 26. — 
Wśród zmarłych było chrześcijan 153 (154). 
—o000 
TEATRY I KINA KRAKOWSKIK. 
Teatr m. im. J. Słowackiego, 
Czwartek: „Otello“. 
Piątek: „Cudze dziecko”. 


ŚWIT: „Ada to nie wypada”. 
WANDA: „Żona, czy sekretarka". 
APOLLO: „Róża” (polski film). 
SZTUKA: „Król burleski", 
UCIECHA: „Anthony Advers“, 
PROMIEŃ: „Pasteur“. 
STELLA: „Mam lat 19“ oraz „Zuzanna idzie 
w świat”. 
" ADRIA: „Panna Lili", 
BAGATELA: „Człowiek o 100 maskach* oraz 
rewia pt.: „Złota polska jesień", 
DOM ŻOŁNIERZA: „Kocham wszystkie kobie- 
ty“ — Jan Kiepura, 


„CUDZE DZIECKO* W, SZKWARKINA. 
Jutro, w piątek, ukaże się po raz pierwszy 
lekka współczesna komedia W. Szkwarkina 
„Cudze dziecko*, w której — mimo znanej 
skrupulatności cenzury państwowej w Sowie- 
tach — autor umiał przemycić z prawdziwym 
humorem, a nie bez złośliwości udatną satyrę 
na pozory szerokiej wołnomyślności obycza- | 
jowej w świecie bolszewickim, która w zet. 
knięciu z istotnymi przejawami życia — kur- 
czy się do ciasnej małomieszczańskiej normy, 
obowiązującej w reszcie „staroświeckiego* i 
„Zgniłego* świata. Obsadę komedii stanowia 
pp.: Fabisiak, Klońska, Gerson, Niedziałxow 
gka, Osuchowska, Starkówna, Macherski. Mo- 
dzelewski, Opaliński, Tatarski, Wroński. — 
Próby pod kierunkiem reż. J. Karbowskiego 
na ukończeniu. 


| JĘ "OWE 
Z żałobnej karty 
Zmafli w Krakowie: Śp. Stanisław Ja- 
niga. b. przemysłowiec. — Śp. Andrzej Bor- 
kowski, 1. 58, b. przemysłowiec, — Śp. Ma- 


SZKOŁA NAUK POLITYCZNYCH przy 
Wydziale Prawa U. J., rozpoczęła wpisy na 
rok akad. 1936/37. W szkole wykładać bę- 
dą profesorowie uniwersytetów krakowskie 
go. poznańskiego i warszawskiego. Informa- 
eyj udziela Sekretariat szkoły, Jabłonow- 
skich 5. JI p. 

NA UBRANIU LEI ZNALEZIONO KREW. 
Znawca sądowy prof. U. J. dr. Olbrycht ukoń- 
czył badanie ubrania J. Lei, podejrzanego o 
zamordowanie dwóch kobiet na Nowej Olszy 
w styczniu br. Prof, Olbrycht stwierdził na 
ubraniu ślady krwi. Wynik ten wywrze nie- 
waipliwie wplyw na dalszy tok śledztwa. 

WPADŁ POD TRAMWAJ na ul. Staro- 
wiślnej Salek Birnbaum i doznał szeregu po- 
ważnych obrażeń. Pogotowie Ratunkowe prze 
wiozło go do szpitala. 

UBRANIA I PŁASZCZE oraz kurtka skó 
rzana, odebrane przez policję złodziejom J. 
Medoniowi i Fr, Hajulukowi oczekują na wla- 
ścicieli na JI komisariacie, ul. Kościuszki 46. 


= 0000 — 
Zawiadomienia I komunikaty 


„KSIĄŻKA W PRACY OŚWIATOWEJ. 
Wystawa pod tym tytułem otwarta zostanie 
przez Wydział Oświaty Pozaszkolnej, w sobo- 
tę 24 bm. o godz. 11 w gmachu gimnazjum 
Witkowskiego przy ul. Pierackiego. 

TARZAŃSKIE TOW. NARCIARZY zwo 
łało walne zgromadzenie na czwartek 29 
b. m. o godz. 19. Zebranie odbędzie się w 
Krakowie, Rynek gł, 25. 


PRÓBY GŁOSU KANDYDATÓW DO 
CHÓRU ECHO odbywają się we wtorki i 
piątki o godz. 20 na próbach w Starym Tea- 
rze. 

„ROZWÓJ OBRÓBKI W NOWOCZES- 
NYM PRZEMYŚLE METALOWYM“, Od. 
czyt na ten temat wygłosi inż, St. Kisielew- 
ski w Tow. Techmieznym, Straszewskiego 
28, w piątek 28 b. m. o godz. 19. 


„TRYBUNA MŁODYCH“, Rozgłośnia kra. 
kowska stworzyła ten typ audycyj dla uprzy- 
stępnienia mikrofonu młodym autorom krakow 
skim, którzy dotąd nie mieli sposobności wy: 
dać swych utworów w książkach, Wielu mło- 
dych literatów podjęło skwapliwie tę inicjaty 
wę Rozgłośni. Pragnąc jednak uchronić ken- 
Gydatów do .;Trybunv Młodyłch* przed de- 
nerwującym oczekiwaniem kolejności wystę- 
pów. Rozglośnia krakowska zwraca się tą dro- 
ga do zainteresowanych, aby we własnym inte 
resie zochcieli składać propozycje swych wy- 


Stępowski, A. Fertner, H. Zarembina, J. Andrzejewska, R. Gierasiński, M. Zimiń- 
ska, Kazimierz Krukowski, S. Woliński, M. Rentgen, Konrad Tom reżyser. 


Przedstawienia codziennie o gcdz. 5, 7 i 9-tej. W dni świąleczne od godz. 3-ciej popołudniu 
Zniżki na sezon 1936-37 wydaje kasa kinoteatru „SW IT“ 


ciej Kolaska, 1. 61, funke. Akad. Sztuk P.istępów w Wydziale Progranowym conajmniej 
Śp. Melena Bończa Tomaszow:4.a. 1. 66. em. na trzy dni przed terminem audycji, które od 
nauczycielka. — Śp. z Dzikowskieh Zofia bywają sie. jak wiadomo każdej soboty o go- 
Wrońska. 1. 54. żona adwokata. — Śp. Bro-| izinie 12,40, 


nisława Konopkówka, l. 22. ——000—— 


„GŁOS NARODU" dn. 25 pażdziernika 1938 


» 
ŚRI BORDEAUX 


wlat wykolejonych 


Mitoryrowany przekład Z. Skolimowskiej 
z francuskiego). 


Na czym ten pierwszy szturm ma pole- 
gat? Czyby adwokat nie mógł mu dostar- 
czyć bliższych informacyj? Czy to nie na- 
leży do jego zawodu? 

— Nie chciałbym dręczyć mej żony — 
ozwał się natarczywie. — W jaki najła- 
godniejszy sposób ją zmusić? 

— Nie wiem. Stawia mi pan takie draż- 
liwe pytania! Mógłby pan zmienić pomiesz- 
kanie i nie zechcieć pani Lubert w nowym. 
Może ją dotknie ta obraza. Nie bedzie się 
starała połączyć się z panem. A wtedy przy- 
toczy pan chytrze w procesie to życie każ- 
dego z was osobno, ca będzie dość podob- 
ne do opuszczenia małżeńskiego mieszka- 
nia. Ale nie mogę panu dawać nielojalnych 
rad. 

Cofał się gdy już dał tę radę. Zmienić 
mieszkanie. to bardzo ważne przedsięwzię- 
cie. trudne do nskntecznienia dla chirurga. 
Zajat je niedawno. w pobliżu kliniki. a jest 
już znane pacjentom. Ileż kłopotów na wi- 
doku. gdy tak wygodnie hvlobv rozejść stę 
za obopólną zgodą! Zaczał odczuwać niena- 
wiść dla tej. która tak stanowczo krzyże- 
wała mu planv niepomnąc. że jej zawdzię- 
czał w przeszłości całe lata szcześcia. i 
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pierwsze powodzenie w swym zawodzie. 

— Namyślę się — zakończył. — Ser- 
deczne dzięki, mecenasie. ` 

Wstał aby się pożegnać z adwokatem. 
Ten zaś na progu biura, tknięty pewnym 
wyrzutem sumienia, bądź żałując swej 
ostatniej rady, bądź obawiając się dia swe- 
go klienta tych kroków brutalnych, a mo- 
że niebezpiecznych, dodał: 

— Wierz mi pan, kochany profesorze, 
bywaj dalej w sałonach uroczej panny de 
Ligny, prowadzącej dom tak świetnie i u- 
miejącej otaczać pana miłą atmosferą, a za- 
chowaj swe ognisko domowe. z dobrą i spo” 
kojną pania Lubert, 

Lecz naleganie aby go zatrzymać na 
prawej drodze życia, w której widział tyl- 
ko monotonność i smutek, mogło tylko 
bardziej go zniecierpliwić. 

Zmienić mieszkanie: Wracając samocho- 
dem do siebie zastanawiał się nad tym roz- 
„wiązaniem. lecz doszedł do przekonania. że 
jest bardzo niepewne. a możliwe jedynie za 
cenę niesłychanych trudności. Jakże zna- 
leżć czas w życiu przeciążonym pracą, na 
szukkamie i umeblowanie nowego mieszka- 
nia? Zapewne panna de Ligny ofiarowałaby 
znów swą pomoc. Byłoby to połączone ze 
znacznymi kosztami. A gdyby tak znaleźć 
i umeblować skromniejsze mieszkanie dla 
żony, która ma żyć sama. Może by ją umie- 
ścił w Caen. mieście jej młodości, gdzie by 
jeszcze znalazła krewnych i dawnych zna- 
jomych. Sam by ją zawiózł. pod pozorem 


wspomnień i znalazłbv jakiś wybieg. bv ją 


tam pozostawić. A kiedy zechce wrócić do 
Paryża, zastanie drzwi zamknięte. Wów- 
czas zrozumie wreszcie, że rozwód jest nie- 
odzowny. Uchyli czoła wobec tak niezłom- 
nej woli i da zezwolenie, śmiertelnie zranio- 
na... można żyć z taką śmiertelną raną w 


sercu, można się przyzwyczaić. A czy nawet. 


takie życie samotne nie byłoby lepsze, niż 
wspólne istnienie. gdw się czuje niechęć 
przyczajoną wszędzie, objawiającą się w 
każdym  odezwaniu, zatruwającą każda 
chwilę? Przeprowadzić owo rozłączenie, to 
nawet uczynić przysługę biednej kobiecie. 
Chorzy zawsze niechętnie godzą sie na ope- 
rację. w której mogą stracić cząstkę same- 
go siebie. Gdy operacja się uda. czują się 
bardzo dobrze i odzyskują zdrowie, wpraw- 
dzie już nie tak krzepkie. ale dostateczne. 
To może najlepsze rozwiązanie. 

Owo rozwiązanie wymaga wspólników 
Do jakiego obozu nalcżeć bedzie służba? 
Trzeba ją pozyskać. gdyż zajdzie potrzeba 
zamknięcia na klucz drzwi, zabronienia weji- 
ścia do mieszkania. Należałoby zapewnić 
sobie ich pomoc. Nie omieszkają wyciągnąć 
korzyści dla siebie z drażliwej sytuacji. Ja- 
kież upokorzenie wdawać się w takie targi! 
Lecz przejdą łatwo na stronę tych. którzy 
mniej mają z nimi do czynienia, nie robią 
im wiele uwag. nie napominają, nie kontro- 
lują porządków codziennie i z drobiazgo- 
wością. Zwrócą się przeciw pani. spodziewa” 
jac się, że pan zapamięta to sobie i będzie 
na przyszłość hojniejszy a mniej wymagają” 
cy. Lub też odprawi cały personel i spro- 
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wadzi naprędce z biura nowy, który nit 
znając pani Lubert. nie uwierzy w jej po 
wrót, nie pozwoli jej rozgościć sie w dio 
mu. Jakież okropności kryje w sobie nii: 
łość, zmuszająca do tak przykrych zarzą- 
dzeń. 

Zostawała Ewelka. Co powie Ewelka. 
co pomyśli, co uczyni? Chyba nie przysta- 
mie nigdy na opuszczenie Parvża, by się 
zagrzebać w Caen. Wybierając to miejscu 
zamieszkania, miejsce wygnania dla żony. 
zatrzyma pewniej córkę przy sobie. Zresz- 
tą i ona nie miała już nic wspólnego z mat- 
ką. Powoli, z winy matki, odsunęła się od 
niej, gdy ganiła wciąż jej studia medyczne 
i nigdy się nimi nie zainteresowała, nie 
troszczyła się o jej życie towarzyskie, o jej 
znajomości, krytykując te wszystkie które 
miała. a nie starając się wciągnąć do domu 
innych ludzi, otoczyć ją inną młodzieżą. 
Przeciwnie zaś Ewelka poddawała się chęt- 
nie urokowi i wpływowi panny de Ligny, 
która ją nauczyła ubierać się gustownie, 
rozmawiać, podobać się, która jej udzieliła 
własnego ognia, ukochania życia. tego ży- 
cia w Paryżu, gdzie się wszystko łączy i 
gromadzi: sztuka, polityka, moda. W ciągu 
trzech łat ten wpływ się utrwalił. Nie by- 
ło obawy odwrotu, Tak, zapewne — i jakże 
mogło być inaczej — będzie cierpiała z po* 
wodu rozłąki rodziców. Zapewne będzie się 
starała pocieszyć matkę zdaleka, będzie 
z nią utrzymywać jak najlepsze stosunki. 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


Założona w r. 1900 


w Krakowie, 


— Odznaczona złotym medalem na wystawie w r. 1907 


PRACOWNIA 
WYROBOW ARTYSTYCZNO-CYZELERSKO-BRONZOWNICZYCH 


pod firma 


HENRYK SZTORC 


przy ul. Fiorjańskiej L. 38, 


POLECA: Wszelkie wyroby przyborów kościelnych z metali szlachetnych 
bronzu a mianowicie: morstrancje, trybularze, kielichy, puszki, antypodja, 
cyborja, krzyże, lichtarze i lampy. 


Mimo zawieszenia strajku w Palestynie 


Posiada na składzie wszelkie przybory kościelne według przepisów kościelnych jak również 

wszelkie przybory w zakres przemysłu metalowego wchodzące. Wykonuje wszelkie zamówienia 

według każdego wzoru i rysunku. Przyjmuje również wyżej wymienione przedmioty do repe- 
racji, odnowienia, jak również do srebrzenia i złocenia w ogniu. 


ę — Wykonuje powierzona zlecenia szybko i solidnie po cenach konkurencyjnych. 


Nowoczesny 


Salon Fryzjerski „Aleksan- 
dra“ Kraków, św. Jana 2 
(gmach Feniksa) tel.161-18 
Specjalność: mycie głowy 
szamponem chińskim, on- 
dulacja trwała, wodna, 
farbowanie włosów we 
wszystkich odcieniach. 


Starą 
garderobę zamienia na 
pierwszorzędne materiały 

bielskie firma 
Kozłowski 
telefon 133-74. Na żądanie 
posyła do domu. 


blisko dworca kolejowego 
około 1:000 sążni 


do nabycia 


z powodu likwidacji. 

Wiadomość pod „Dwo- 

rzec” do Administrscii 
„Głosu Narodno“. 


Pektoraliki, 
koloratki 


gumowane dle PT. Księ- 
ży, bielizna, rękawiozki, 
skarpetki, kapelusze 
poleca: 


ROMAN 


-SICLERBA 


Kraków, 
Księgarnia Krakowska -- Kraków św. Krzyża 13.'ulica Florjańska 40. 


WYREWIE WEW A RE WY Ami cE| 
Ogłoszenie zwykłe za wiersz milimetrowy . . . IT. 
Nadesłane na stronie 6 po dziale gospodar. . . gr. 
Komunikaty z a gr. 
= na 1-szej œ na faoa 


O O O E 


Przy zamówieniach, zakupach, korespondencji 

handlowej i t. p. prosimy uprzejmie powoły- 

vać się na ogłoszenia lub wzmianki, zamiesz- 
czone w „GŁOSIE NARODU“. 


wojska angielskie nadal trzymają straż na wszystkich ważniejszych odcinkach. Na 
zdjęciu defilada nowych szkockich pułków, które przybyły do Palestyny, by wamocnió 
tamtejszy garnizon. Defilada odbyła się przed murami cytadeli w Jerozolimie. 


Ey a 
PRAD 


Miesięcznik poświęcony zagadnieniom 
życia kulturalnego | społecznego. — 


Ogłoszenie Licytacji Zastawów! 


AKCYJNY BANK HIPOTECZNY 
FILIA W KRAKOWIE 


podaje do publ. wiadomości, że w wydziale zastaw- 
niczym Banka, Rynek Gł. L. 2 


odbędzie się 


dn. 16 listopada 1936 i dni następnych od g. 9.30 
rano w obecności odpowiednich władz w myśl 
att. 88 rozp. Prez. Rzplitej z dnia 17 marca 1928 r. 
o prawie bankowem Dz. U. R. P. Nr. 34 poz. 321 


PUBLICZNA LICYTACJA 


na której zostaną sprzedane najwięcej dającema, 
kosztowności, zastawione w dolarach w r. 1938 
Nr. 36619, 37995, w rokn 1934 — Nr. 39208, 39318, 
39314, 39403. — W złotych pozostałe z r. 1934 Nr. 
8187, 8297, 8607, 8773, 9448, 9715, 9970, 10466, 10707 
i zastawione pomiędzy 2 stycznia 1935 a 29 1utego 
1936 roku, t. j. od Nr. 11062 do Nr. 20597 dotąd 
niewykupione. 


Wydawniotwo Zw. Polskiej Inteligenoji 
Kałolickiej — Lublin — Uniwersytet. 


Prenumerata roczna w kraju 
wynosi 12 zł, — półroczna 6 zł, 
dła nauczycieli roczna 8 zł. 
dla studetów f kleryków 6 zł. 


Ostrzenie — Naprawy —Niklowanie, 


noży, nożyczek, brzytew, ma 
szynek do włosów — wykonuje 
fachowo solidnie 


Pracownia Narzedzi Lekarskich 


| L. KNAPINSKI. 


Kraków, ul. Mikołajska 7. 
TELEFON 105 05. 


& Z. ZIEMBICK 
śRAKÓW Plac Mar 


Również ulegnąsprzedaży zastawy z iegosamego czasu po- 
chodząca dotąd częściowo tylko opłacone, a nie zprolango- 
wana formalnie. Uzyskana z lloytaoji zastawu nadwyżka, jaka 
powstanie po zaspokojeniu należności Banku, będzie w myśl 
ustawy w ciągu dwóch tygodni od dnia licytacji złożona da 
depozytu sądowego. 


Nowości! 


BARANOWSKI W. X., Wielka tajemnica psychiki Narodu Polskiego zł. 10.— 
JANKOWSKI CZ., Sto procent — powieść . . . . . . . . . . . 1.— 
KLEMENTOWSKI L. X., Charitas — cykl egzort . . . ... . . . 
Kodeks handlowy — przepisy — rozporządzenia wykonawcze. . 
SAMOLEWICZ ST. DR., Zarys polskiego prawa zobowiązań wyd II 
TOPINSKA Z., Na zatracenie — Pamiętnik młodej mężatki—powieść 
ZMARZ W. O., Polska bibliografia prawa kanonicznego. . . . 


Wzywa się zatem ialeresowanycii do wykupna lub spro- 
langowania wymienionych zastawów przed terminem Icytacji 
t. |. najpóźniej do dnia 14 listopada 1936. 


W dniu licyłacji bezwarunkowo żadnych opłat przyjmo- 
wać nię nie będzie. 


Kraków, dnia 10 października 1936 r. 


AKCYJNY BANK HIPOTECZNY 


Filla-w Krakowie. 
poleca 


Drobne za wyraz . . . 
Układ tabelat oas o 500/, drohe}: 
Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 2 


10 gr. 


250%. 


Wydawca za „Katolickie Towarzystwo Wydaw niezeć Skę z o. o, dr. St. Kijak. — Redaktor odpowiedzialny mgr. Konstanty Turowski, — . Drukarnia „Głosu Narodu" pod zarz. R, Ferka. 


